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' AMąiiMsitM̂ aipni dWdayizmla gmoizi abafuanieim całego 

j  Itakilm liną lenn lhm‘dl^ai"ri^» systemu. finansoii 
pi«®o. Z (po|wx*5u 'dMżyiniy środków żywności 
piusi ipołcl(retóe>ć mndoa. W' fifaczegdliuyśKsi inuBzą 
tuzir-aiTaić pr|bqry n|riz^d(n.ficów pajńatwiawyich i 
IteHjcpwinilkjów,, oiplaioamiRcIhi zie EtoafcWu państwa. 
^ViO'ilłu|̂  dialmyfnh, Ei|«a|ijt:yte!h -w <wqpoQa bmdfeeto- 
J w »  i r a  MJdhalMldilejgio, byfkt. w Pojlscfel w dniu 
d  m apia 1921 r. 384.000 uiCzę,dnlków, w czom 
JSSslmiyjdh luirzęidlnilklów i rprajooiwniilków koflpjuwyoh 
'291.009. Gyifr-a la  jid ttók  nie jelat zupełną, po,- 
hijwialz nie aą mikj. qbj.ęici uftlzędlnilcy j (ptrajcfctw.ii- 

itejr fw1 dlailejjTuile-y jpdtisfiaioj i n a  klnetsaicih wtseho- 
WlTió!]. Wdkkftldtó beigo, dlr lMMtelwfci. przyjmuje 
.bani, bo nolk wfBul było yr. f y f e e  nirzędwikow 
i jtttBjboî lIMtoóiW, ciplaicafnylcili przoz Jtainb pan- 
BIHwiqwivl o&olo 400.00U!

icayjąte i  ’do(dlatikurmi dirożjźnu,-
wtetoil inlzigdlnilków i  piraicofwinikióity- yynO'S7tj 
^cicizniie 180 iniiiljalfidlóiw. Gytfiry; le  jednak
°ipierajjią, sdlcj n a  Ętfedfa iplaje i peaiiSiyj z gnudnia 

gŁ* r. CyA» 18u miiijairdlów ni|o eą dalej olbj^ęf 
dlodailjki za kieiipniniijcbtMo, iiemameinalc(j«), zapor 
pioipl' iimrainldinirowaniie, idlSely, koszty (pqdli-óży 
PKU, kbóuie (pro(waldl/.onie tą  iw buldiżenjiie hficjąnie z 
j fcosiziiauni t. ąw. >inzeieBOiwiemil«:. Do|dla|jąic jednak 
njeszfozie i fe  Ti^ldialiki do o;we(j 180 mifijar- 
d o tr ,  otrzym amy diuugą cjjllfefe icio. na|jiun.iieg 230 
‘do 240 miijaliidów, ^tlóija dopiero rejpirzeaituje 
1 fzecz.yudsliy ą\yid/ateik pańattva n a  uitiraymialiiie 
PwiiSb wii^ąjdiodtedw i plraicownilkorw.

Jiuiż abdenile, yijkiutclic ,pafcęgi*jąicqj silę dro­
żyzny, pobory te  wailosHy w  dirddze różaiyck 
•>_ald)zwyezłr(jinyicih dc|diatkótv \ giratyfikajcyj, prze- 
iriefcniie o 20 fiiibjeawt, c.zyli, że w. czwauityim mie­
siącu aw^lgoi tiiMamSaj budżet zoatal już w tej 
^awiidkazdj poizycji wyda^Itów puziekiipczoiny' o 
,48 miljai-dów. T^-uncziałem jednak d!rOżyz.na ro­
śnie sckfe dakjj, m ;ikntek czogo tyydątpe, za­
bawno 50 tnno|Cie,rnicivi’io poidiwjTżiszienie. wsizy2(tki'c-li 
Dobofljjwi s  kjals pa|ńat:\va, stanile sit  ̂kweizttją naj- 
•Slższiaj p!lzy.?iziio(4Qi'. I'o)dlwyż,szenio takie, koszto- 
ft'ałoiky znawui dUCiszych 120 mi!I{jal;idiÓ!W', co ra,- 
K;e!m z wp/kaizalną,. nslfedtcicznioną jnż poldjwyżką, 
dałaby  tjumę 1G8 ndljancTów, o kitwą budżet 
świeżo piTOdlażony bjdby pnizeka-oiczomyi e ty- 
suiiu sainyck (pnilnyij i ppbarów już ,\>r pilątyjm.

Kzóisitym miesiącat smego trw ania. Poinćbwaiż 
Paś cailjjf ten  nowy w ydatek nie mógłby być 
iPoiknyt.y ciaem innem, jak  tylko dirak.ojwain.cml 
3id Imc malikaimii, przdto nastąpiliby po(tvżny 
Wzrost infJaicji1, dlafazy spadek siiy kliupna mair- 
fc wznoeit dlrolżj''ziny, wr p^teiteaaftyjm' zaś tezul- 
tan-.ie nomie ipoidwyiżslzeniio plaic gdzieś w jeBicni 
1 noaypm lańeuiabem niciuicbronnjieh slklutlkóiw 
takipgo alkuu. Jeżeli się zaś zważy, że równo­
cześnie minilstar iwojny jtflyęjtiąpil z fadaum m i 
p dziedzinie bairklizo znaleźnej po(diwiyżkil pobo­
rów ofilcarjkiicb, to molżna z laltwościu zlroziunnicó 

‘troskę, jaką  te m-iszystklei fak ty  napcłniaić mu­
szą niedyiik.a nieistnudzonego m inistra skarbu, 

|.|ec;z m-ogóle Avls:zy,st'ki1c.li łudzi, zdająeylcb śobie 
'jasno Sipnamię z naisjziegoi poilożmiiai finanfeoiwiego.

Josit izelcizią pczyiwist,^. że droga pcjryoid^cz- 
Plych poiJiwijlżidk płac- i poibogóiw, bicz ró.wniojeze- 
Snągio zalbielgainia o tlo, a|by miniimiiim pgziysten- 
wH ustali iło silę, czyilJi alby zwyrżkowy riuicih cień na 
riaij.niipiabcjdniiiajsize aintykiuly, nsltał \ynesżde, pro- 
WajStei prpiitói do gTOŹnlejgOi przeisiiOnia. Żyjemy 
^'Oigóło iw aitlmosfidnzic inaraiiłollcs.ów okamoanicz- 
by'ch, z który/eh nąjbalild!ziaj baldsnyin ijeslt' -tSŁ, 
,że gij.yi n a, giielWlalcli Eagnamilcznyicih np. w Ziurj- 
irbu, maftflźjj pollskai ediaibiliffluje^się, naw et awol- 
i w  ppdnorsi się ,vv g'6pę, u  nas w kraiju jejj siła 
'knipiia rówmolcEOiśn-śe iąpald,a(, Jeżyli, ae włalsny 
feajj okaizPje nmiiejj zalidainia do iWiIaisndgo pie- 
^ią.dza, niiż zjm na i oibajętna giełda, auiryichska. 
,'^e cidgiywa mi niiiqpośleidnią Toflg Jiehwa żyfwno- 
ściową. njprajwśiaina1 prz.cz pra'Jr.(C!enlt,ów, tto mimo 

• ̂ ■szystikla zaiprzpezenia, zajkleiciia-i wypiśnienia, 
josłt fakitie;m nuewątpi iwy |m. Obok tej lickwy je ­
dnak dziaila tu  jesizipae oazyjwiście cady szereg

W a c ł a w  g r a b ia ń 's k i .

Traifeia isoaargl
(Dokończenie).

Było to większe, miasto prowincjonalne.
PostanowiIcip tam  przenocować, aby ocldo- 

51 ąć z  szalonego wstrząśnienik i uspokoić ner- 
Xy. —  W liotclu gdzie zatrzym ałem  się. da* 
Jio mi mały, zaciszny pukoj, gdzieś na podda*- 
szu.

dpać nie mogłem. Wid/dalom bezustannie 
W ykolejory, strzaskany pociąg. Przeżywałem 
D1'1 raz drugi tragiczpe chwilo kaitastrofy. — 
^  uszach dzwoniło mi ciągle rozpaczliwe wo- 
łaaie rannych, chrzęst umierających.

Przeleżałem tak  do rana. O świcie dopiero 
usnąłem. Gdy się zinidziłem —  była dziesią- 
ku W pierwszej chwili nic mogłem zdać sobie 
sprawy, gdzie jestem, skąd się tu  wziąłem; 
Potem dopiero stanęła mi znów przed oczyma 
iwtwon.u wizja dniai wczoiajszego. Dreszcz 
Przeszedł p-o umie ua wspomnienie tych nieda­
wnych przeżyć.
; £adz.wioniłem na służącego.

łbzyszedl, niosąc poranne w ydanie miejsco­
wego dziennika. Chwyciłem gazetę i począłem 
Pochłaniać, szpalty, opisujące ^W ielką k a ta ­
strofę kolejowąc. Przebiegłem w stępny opis,

'm iary katastrofy , zatrzymałem wzrok na 
necie zabitycłi.

<-w ÓVyd U u u d z  e&ieciu c tarn o  woDocziotiwch

innych ,qzyn.mlk|ów bairdzioj złożonych i niis tak  
latwyen do wTjik,ryjci.a.

Jakkioftwiileik: jąjlnak jiast, dir Miicliafeki' postą­
pił ełuszwłe, eltaiwślatjąî  na. pc«ząikiu dizitennym 
dydkusji a a r a r w ć  zwaikzania droż,yzn,y av- kirajiu, 
czyli' aUubifeowania wtórtości markii n»  rynku 
.wewtuitiziuym. Nile udejga bowiem żaiSnelj wrąt- 
(p]i:v7jctśti, żei ifrn wilaisnie 'znajduje się punklt air- 
lohitn sd(«(9QWj5 e fM  aprawy f ze bez taikiitij sta- 
biiłizaicji -wewnętrznej wairtoóci w.w,yst'Łiie bad/je 
ty,, abHdsetiia!, piietłńoiaiaree, stawać się będą 
koifejno malkwlajtr-iię, tratcić bawieni bedlą p rak ­
tyczną wiairlojść, izairuisn jeszcze oibetsictlmiu fairba, 
k tó rą  je wycifcukoiwano.

Dr Miuhajlslki imucił tediyi hasło -zwalczania 
diraży.zny, sa,mo er scibie raicjonaJne j słuszne. 
Ale dżniiek tyich &łów sz^wailczanie dlrożyzny« 
przy/pomina kaiżid|eni!U zyiszystlkie te. pra!k!fcyki; i 
projoeduiry, które w ciągu wojny i pa> wojnie 
podejmawanie by ły  w tymsalmym celu i wszyst­
kie kalojmio akazaly się berzdkuteczmeuni. Jeżeli­
by w.igc j oibacni|e ojwo zaimieTzane zwalczanie 
dirożyzirr mialło wyiuaizić się w  poiuTOicie doi re- 
glaanenjtajaji łialndllm, do wyldawania ta k  zwa- 
nycih ciem maikLsyniajlnycili, k tó re  ta  d'o sie­
bie, że moimicn.ta!kiiie. przciistaiezają się w mini­
malne, po których  wotgóle nic beto uwilicja-nta 
kuipić nie mażna, jeżcilibyi. jeJnem  słowom, miał 
to  być odw rót ad  zasady wioihieg-o haindilu, to 
mażnaby iz gary wróżyć tej nawa] haiin|panji 
puzeicrw diroiżpźnie nową przegraną. Nie można 
się toż dizilwić,, że dwraj mężonue, wicj^prdzj^atif: 
m. Lwopra! dr iScbJeii^łior i rek to r 0 r  Nowak, 
którym  dir Micbdliski proponowa.J objęcie s ta ­
nowisk nadzwyczajnych kom isarzy d la  zwal­
czania dirażylzny, po,dziękowali uprzejmie za 
proirozycję. W  kierunku bowiem przyiimicowych 
reglainentaicyj apnńwa cała przedśtąwiai się 
niewątpliwie beznadziejnie. Wszystko, do- mógł­
by robić naidavyyc®ajny komisarz, loży w zu­
pełności w (kompetencji rządiu i poezwffieigólnyeh 
miniisters.tw, byleby tylko było wykonyw ana i 
wykonane. N. p  zamknięcie graniic dla wywo­
zu śroldlkćw żywności. Cóż innego mógłby ko ­
misarz nalcLzwyezaijuy, czy dyk tato r ż/jiwnoiścio- 
wy, zrobić w tym względzie, jaik wydoić nakaz 
■zamknilęcia granic. Czy tego samego nakazu 
r ie  mpżo jednak wydać sahio iniiniiątelnstwo 
sklarbu bez paiiipcy komiisaii-z-a naidzwyczaijnc- 
ga? Jeżdli zaś idzie o w ykonanie tego zaikazu 
i unicmailiwionió przemy tnie tera, to, jódlnio z  
dwojga1, eillbo pajratwo rozpwządza, w  /bym oelu 
oirgananfi, dośtaitacznie fizycznie i mprallnie sil 
nerni albo niemi nie rozporządza. Jicjapli roz- 
polteądiMj to  artgajny te w ykonają tafksamo dor 
brze nakaiziyi mmiiste/rstwa1, jak  komisajrza nad- 
zwyc«a|jnÓgo. Jeiżdii zaś nic rO’ZippnzĄdiza, to 
■sann komiisninz naidizwyiczajny nie pojtrajfi przecie 
własneini rękami całej WiScIiOidriH) i zalcho- 
dniej gralnicy zamknąć...

Zanrknięaśu granie dla 'wywoz,u śrolcllków ży w­
ności powinno towarzyszyć otwa|ucie ich dla 
diowoiZ.u itye-li óirdalków Obiecywana naim n. p. 
dowóz m asła duiiakiego. W  Kralkpwiile nie wi­
dział go t f f i  ani ‘klugraiina. /Natomiast masło 
roidzim,e chowa się co czas jakiś, a/by wynu­
rzywszy się z powrotem, kosztowało o, kilkaset 
muitek na kilogram ie iwięcej. Oaly wysiłek, z 
jakim  połączone jes t podjtirzymy waniiia zagra­
nicznego bpisu mańki nie tlumaiezy się dość jai- 
sno, Skoro się równaćześnię niie uskuteczni wy- 
1 iat. zagranlcznyich tą manka. Mażeby więc 
byjło lepiej zużytkow ać ową n-zmociiiolną. za 
ginanicś m arkę na zwalczanie .dirożyzny, niż na 
zafkurp dewiz. Jcżełi bowiem dirażyizmai będ'zi,e 
roisła w doitycIrCzaBoWiem terapie, to cała kon- 
stiuikejai, według któ?'dj gromadzi się dewizy, 
jalko podkład! dla prEyszlego pieniądEa' więcej 
wair.taśniow.Cjgp, igorpwa m nąc. Smok bowiem 
wewnętrznej dihożyzny zeiżre ".a-wsze więtcej, -niż 
się. potirafi olszczędwić i zyskać przez ginoma- 
dzeuie dewiz w sk!aiittcu )>aiiis(fcwowym.

Dailsz-wm śiodkielm Są kotoperatUwy. Potrze,- 
ba skrócić łailcnch posąiedników, wipro;w!a;d,zim 
'konsumentów o ile możności1 w buzjpośrednie 
■zetknięcie z producent,aimt. Mogą to za(danie

nazwisk, znalazłem dw a nazwiska: Drecki
i W ydmuch.

Gdy mniej więcej w rok po t° n} odbywałem 
podróż n a  tymsamym szlaku kolejowym i tym  
samym pociągiem — wchodząc do przedziału 
jednego z wagonów, zatrzymałem się instynk­
townie z nieokreślonym uczuci 'm przelękli. 
W i rzcdziale siedziała tasanra młoda kobieta,
00 wówczas w dniu wielkiej katastru ty. Tówa- 
rzvszyl jej młody człowiek, z którym  liozma, 
wiała swobodnie i pO' przyjacielsku, niemal 
z serdecznością. Z kilku u r y w a n y c h  słów mo­
żna było się domyśleć, że mówili o _ treści
1 wartości życia. Zachowanie się młodej pa.rv, 
wzajemne zainteresowanie, tem at rozmowy, 
uderzająco przypominały mi scenę, której try­
lem świadkiem w dniu pamiętne.' katastroty.

bezwiednie cofnąłem się i w jednej sekun­
dzie — nie wiedząc na razie dokładnie, dlacze­
go. — zdecydowałem się nic jechać tym pocią­
giem. ♦

Na peronie, przeszedłszy parę razy wzdłuż 
lśniących ogniw pociągu, opanowałem pierw­
sze wrażenie, stara jąc  się o myśl jasną i ob­
iektyw ną. Przcdewszystkiem zauważyłem, że 
wagon w którym  siedziała młoda, para, b i l  
o zw arli m z rzędu i poprzedzał wagon jadalny. 
Uprzytomniłem sobie obecnie przyczyny mego 
przestrachu.

Tłum iąc gorączkowe podniecenie, po stano­
wiłem uprzedzić władzo kolejowe, aby pocią­
gu tCRP D'fl nosjrojąjy 03 Unie. — Po cLwiij

sjpcfłnić kooperatywy cdipowiódnio, prowadzone, 
o .te będą Tozparządizaiły Ódipcfwjiet4iiśemir fun- 
dtUszaini. Jc-sł rzw zą rachunku, wykazyć, co 
leoMiąj, czy  podiwyższsć co k ilka miesięcy po­
bory i nisziozyć daikĄ) 'wałuitę, CŁy, taż wyzna­
czy ć nawot bardzo iwiedkiie kredytoy dla koope­
ra tyw  i w ren sposób łąjezniis ze wszy s/tlkiiini j,n- 
nYiini zwiałazać dlióżyiznę.

mmmm 
lir.

w  i p n u l i

A l i r i n y  v o K f l i i e  p o t y  n l t m & k l e ]
Derlin, 26 kwietnia.

(A. ,W.) »D eutsche Tegeazeitung-ic juzy nosi 
we wczioraiszym numc;v.< sienzacyjną wiado­
mość o rzekomych zamiarach F rancji wkre - 
czeiii* tlo Niem oc. 1'rancuzi cłicą wyzyskać 
żyjśc.ia genueńswe, oraz przypadający na  31 
m aja termin wypełnienia przez Niemcy żadair 
ku.risji reptiracyjoej. Gdyoy obie te  spm w y 
nie zostały rozwiązane w1 drodze ugodowej, 
zamierzają, Fraucuz.i rrkioczyć zbrojnifc do 
Niemiec. W edług planu, pochodzącego jeszcze 
z maja. toku zeszłego, whięloby udział w tej 
elzspodycji około 120.000 ludzi. Przy te j spo­
sobnością zamierzają rzekom o Franciiz.i urze­
czywistnić swęjo daleko iaąoo plany ptolitycz- 
no, a  unanlowicio oddzielić Niemcy imłnocne 
od y.ołiidniowyc-h, obsadzając Wiirzourg.

Dyskusje na. ten  tem at, prowadzono r/.cl.o- 
mlo w  marcu i kw ietniu b. r. w, parlamencie 
francuskim a  także inne wiadomości, przynio­
sły ci< kaw ę szczegóły wi tej sprawie. Mianowi­
cie rvedłe ilych wiadomością wojska francuskie 
miałyby jrkroczyć Jo  Manheim a  następnio 
zająć V, orzburg, aby  t.yni sposobem przeciąć 
Iłuję kulejewą z Niemiec północnych do Nie­
miec jmłudnioiyycłi. Luźne oddziały wojska 
francuskiego m iałyby sm posunąć jeszcze da­
lej n a  wschócl w ; lierunku Nurymbergi. Rów­
nocześnie Czesi mieliby wkroczyć ze wschodu 
do Niemiec i ułatwić 'oddzicicnie Niemiec pół- 
nlocnycli od  południowych. Mówią Uawret ]X)do- 
bno w tutejszych ko ład i m iarodajnych oi rze­
komym zamiar-zo Francuzów  obsadzenia, linji 
W ezery a  imtwłeit M agdeburga i Hamburgs , ce­
lem przeszkodzenia inol>’lizac.j: niemieckiej.

Tensam dziennik donosi, jakoby stacjono­
wane w NeusŁadt francuskie oddziały lotnicze 
miały oiirzymaić cały  szoieg nowych aparatów'. 
Równocześnie m iała otrzymać arm ia uadreń- 
ska  rozkaz, rb y  była w pogotowiu do wym ar­
szu do Niemiec w połowie maja.

Infórmacje »Doutsclie Ztg‘.<t widocznie z gó- 
ry  inspirowan-e, brać oczywaście należy bardzo 
krytycznie. Tendencja tych  akam ów  aż nadto 
jest jasna. Niiemcy pragną przedstawić F ran­
c ję /  jako strelnę wyzywającą j równocześnie ’ 
uchylić się od zobowiązań trak ta tu  wersal­
skiego. Przyp. Red.

POGRÓŻKI BOJÓWEK NIEMIECKICH.
Katowice, 26 (kwkitnia, (P \T ). Prajcowmicy 

okslpozytury' »GSoau Śląskiego* w Gliwicach o- 
tizyniali Lst z wezwaniem do natycJuniatetowe- 
go opuiszczclnia Gliwic, w. przeciwnym razie 
(dosłowny tekst) stanie się z nimi tosamo, co 
się stało z drem Styczyńskim. Lisjty te  isą ped- 
■piisane przez jakiś ^komitet wyikonawczyr«.

Katowice, 2G kwiatnia (PAT). Tutejsizy bank 
przemyplqw(ców j,ęst zmuszony z-amknać sw jją  
fićję wobec ostatnich napadów na Poiaków. 
Urzędnicy z ipiawódu otrzymania listów z po­
gróżkam i nie lehlcfeli, payjiść do  ipraicyu Ilówno- 
ozóśme igrOzi niebezpieczeństwo napadu na 
bank ze strony Orgeschow ców.

KatoW ee, 26 kwiiatnia (P YT), P4stna naiskie 
id-onosizą niopoikającie wiadomości z po-wiatm o- 
ipó!iśkiitg,o i Kfeizolotekiągo o napadacli Orge- 
schowoów n a  tudzfołć polską. Cały śiaereg osób 
ólliWputoA liyty z pogróżkami, z wezwaniem- aby 
opuóciii swoje siedziby pod groźbą śmierci,

zrozumiałem, żo żadante takie, motywowane 
własnemi wewnętrznemi przeczuciami, nie bę­
dzie stanowiło rzecztow^gó argumentu. »/dpo- 
v, iedzianoby mi niewątpliwie, że gdyby chcia­
no uwzględniać wszystkie przeczucia i przewi­
dyw ania każdego, pasażera — wówczas trze­
biłby było wogole zamknąć nich kolejowy'. — 
W iedziałem więc, że pociąg musi odejść. Do­
myślałem wobec tego, aby przynajm niej jadą­
cych zawiadomić o mojem na i głąb szum prze­
świadczeniu. /lanie,Ibainie tego u waż ił< m to­
też popnostu za nieetyczne. Zbliżyłem się 
Ho jednego ze spacerujących obok waeonu 
pasażerów; i w  krótkim rys.e przedstawiłem  
sprawę. Uśmiechnął się i odpowiedział:

—  Proszę panas ja. jadąc peeiągiem, zaw­
sze przygotow any jestem na katastrofą! T rud­
no... to  jes t jazda pociągiem! — poczenr po* 
bla/liw ie skinąwszy głowę, wszedł do wagonu.

Obecnie, gdy przekonałem się, że mietylk-o 
pociąg bez przeszkody odjedzic, ale i wraz z 
nim wszyscy pasażerowie, opanowała,1 innie bez 
kilność, ale zarazem i pewne zawstydzenie, że 
w chwili — gdy cały i pełny pociąg odjeż­
dża — ja  pozostaję, m  k tóry  jeden tylko 
znam jego tragiczny, przyszły los. Pod wpły­
wem tego uczucia, z v k a ś  bezwolną determ i­
nacją, wskoczyłem do któregoś wagonu. Za­
trzymałem się i natychm iast chciałem wyjść, 
ało pociąg już zerwał się f potoczył szybko. 
Minąwszy w przyspiesz,oPem tempio ostatnie 
domy przedmieść, nopędził przez pola.

O w yskoczeniu mo raęgło byc ijjoyy, Sia 
dlem w iec zdrętwiany. sir

Genewa 26 kwicjlnia HTYT). Szwajcarska 
Agoooja jTełejgr.afftóipas. Paluomcpr.iic.y Ntemiec 
k Po/siki ppiataumiłdli Kię co dlo otsbatnich nieza- 
tątwiofiiych j[«5®C(Ze kwcftf.y(j uaJir, żc pertrak ta­
cje w sprawie Gertrejgo OSąjSiLa, jaki< się toczy­
ły poM przewoanw ferreiti {wezydenta Całondera, 
zostały zakończone.

RATHENAU UWAŻA SPRAW Ę G')RNEGC 
ŚLĄSKA ZA ZAŁATWIONĄ.

Genua, 26 łcwiSeitinlł. (PAT) W  dniu dzisiej­
szymi irń iister Skirm unt oflBył gouzianą Kon- 
Jerencję  z RaUtepaueai. Rob.ip,Wvw idutępzyta 
spraw gasnoaaiczych na Górnym Śląsku. W 
toku rozmowy R.akhenam oświaldtozył, iż. w obce 
wynfku rdkowań geinąw.skich uważa sprawę 
Górnego Śląska z i  załatw ioną i nie wiftei prze 
szkód do rozpoczęcia przewidzianych rokowań 
polsko-niemieckich.
ODEZWA KOMISJI MIĘDZYSOJUSZNICZEJ.

Katowice, 26 kwiietnia (PAT). Komiiigja mię-

■dżysojąazuicza. w  Clpolu ogłasza, naryipu kt ć( 
dicpcszę

O iia m e  śląskiego obszaru Niemcom wzglę. 
dnie PoJac^ w w ykonaniu trak ta tu  wemaA^Jo 
go jest ?>rż tyiko kw estia d-ni. Juiż z ip^cząlSkiiema 
m aja mają hyc porwałam Trrzoz k Umj3j.ę irjędpjy- 
sojuisznrczą. do  Ctpola przedstawiciele rządów 
polskiego i nńauiecfclegc dlla, puzygotqvt anis 
pmzekatzsmia adrnhijstraiaji piibluozn-ea w<aidbcin 
pdkjkim, v.vzgł^in.ii* iiieimiiockjim. Ten nadizrwy, 
azajny skam i » a w  usprawiedliwia natdzwyc *a} 
ne zarząazesia. Eliameotem nir^pókojnyiu nie 
m«ze być dana sposobność do zakłócenia «po- 
koiu publicznego \Y,?z iscy, nii-eazlkaiicy teg» 
kraiu , k;óuzv; pragną spokoju, musza "jczwł 
r hukowo porozumieć się w tym kierunku, abj 
utrzym ać w karbach wszelką niecierpliwość. 
Nie/ch luldncjść Górriógo Śląs/ka staira; się zapa­
nować nald Sobą, «Aoah atezeże swojego ppókK/u 
i sr.yc\j«j gotdnośKM, aiby fcoinujji miiędizyaojusz- 
nsozwj (uwiioiżilfliwńć ąpoikoąni© ptrzafkazamw wla- 
'Izy państwom eaiinteiresowanym.

Ft;«jgtfeaii>i; jen. Lerond Dc Marhii i H eniker

fiata t m i i f l m  ia mm, SilFMpnts
Z Gantiy donoszą 26 b. m.: P-iteeinodnjiiozą/cy 

dólcgaieiji rasy^fkifej C-zlczorin w-ystc&owa!!' do 
ministra • Skiirmiunta notę treści oafttępuijącej:

iPaimile mlmlsltnze! Z ptowadi-.i noty, wysilioBiawar 
nic-jj pmzóz njdkluómo dtcdegaiej®, twzeisstn&Eąieo w 
konferencji góJiniwibfiplęj do przewodLiiczącego 
delegacji nienwednej w dniu 1 kwietnia! br. po* 
zwajL°:ni sóbio zwgóciić pańską uwagę na, na&lę- 
pującą. olkokcEnio&ć:

Pozos-taiwia-jąic *ia yfooteas okolić,zniość. czy 
są uzasadnione, czy nieuzasadnione względy, 
które skłoiiiiły jmińs/twa podnisanie n a  noici»3 idó 
wisfcymainiia siio Ficmiiec od iidzialu w (konfe‘- 
reucji genuicilskiioji w badanui spraw, dotyczą­
cych Rosji, uważam, że same względy paw ia­
ny zmusić również PolJkę do wstrzym ania się 
ou udziału z powodu powyższych spraw, gdyż 
traiklat, z,aiwaii\y ipomiędlzy Eolską a, R otją  w 
dini/u 16 maule-a J921 rtikni w Ry.dizo, załatw ia 
wszystkie sp ran y , obchodzące ob? państw a w 
formie z,na(oznio klonkre-tmejszej i fcinCfisiief} efe- 
ktywne-j, alniżali flo czyni tra/ictait, z,awiatity 16 
kwtetnła, br. iw Rapallo pomiędzy Nietaieajmi- a  
Rofsją.

IRóimocześnie nie można nie zaiuwulżyć, d,o 
in.kiego stopnia pańsitwonklóre... (brali w te­
kście) iriezwrzijmiałym co najmniej jcslt krok, 
zmickzaijąey dc, pozbawienia tego rządu praw a 
zawierania trak ta tu  z ktneir.i państwami, 
kroku l,vm nząu mój zmuszony jest wdidzieć na- 
'Aisizenie guwiclrennych praw RoS,ii. a jpB*te to 
grube 'pogwailcenio po pierwsz) ■firakitai,ai po.łaQ- 
j owego, 'zawarte,no w' Rydze w dudu 18 ni ar ra  
br. ,ra'tyfJkow'aiiego przez S*ojm jkAM ' w  dniu

DELECACJA POLSKA W

Cenua, 26 kwietnia, (PAT). Nota Cziraelr na, 
wyisltós-ówaina ido miniistra Skiirmunrta, doręczo­
na z ostała! diGiPgalcjj1 ipofeŁłtici wyzioriaj w godzi­
nach wieiciżornyc']). Dokumemlt ten iprzyjoty zo;- 
Śtał w kolaich dielflgalcjii! z najzupełniejszym spo­
kojem. Powoła,nile się dellęgaięji row jókirj na 
tiraktait onikki i położenie prz-?a nilą pad|pisn pod 
noi/ę paiii atw spn1zymi'cirzOinyic;h ido szefa die-.oga- 
•cji niomiieiokiej ,vv .s(praiw,te tirafktartu ro*yjsko- 
liieimicckiieigo, jesf pozbawione wszelkiej pc 1- 
stawy prawnej. Tosamo idctjc^y' -l w,tAi ilye 11 i ię, 
według ihitomeigo, iiktnfenie tfeg-o hraikltaitm -powia- 
noby ov myśl ipraieisłaniąj, nqty, spiizylmiienonych

30 kiwiotnia i& m ź  roku, jx> dtnugiti w  mYjkszej 
jeszcze mieinze pogwałććnie (?!) uMaJirt, pod- 
pmmegrT w  Kęfatoe 30 m arca 1922 g orm-ędzy 
Rois(ją. PaTalką, Estonią i Łotwą. Ukdaii ujem obó- 
wkiiauje Poftsiko mięifzy innćmi nieftiyfllLO uagor 
dłiić n a  kontei-mteji1 genmeńskiej fciwogą alkc^ę 
z akcją ra-wplską. lecz również przyctoynfć Kią 
fet tej koarfęreini&ji w szystkiem ’ gilam,' dla uzna­
nia Kosji de ju re przez  paiierwa, Icdóitd d o tą i 
ióSziCiziei tego nie rąrzyniły.

Wrascaoiie okoliczność, że państw a, kluóttie pod 
pisały odpowiedź m  notę niemće,dką wśróa 
któi^oh jod ynjo Polska nie należy ani dó m a­
lej ani d-c. dsuttej ententy, zaatrzegają dla; swo­
ich rządów prawo nie uznania pewnych a rty k u ­
łów trak ta tu  rosyjsko-niemieckiego, (Mwarza 
ni'dgłychaai}l mócą iatónęgo kiażde
państwo mo(glo(by się upoważnić do  aininwalżnie- 
nia' traOrtaiti/ zawairitego pomiędży dnw ns, in- 
n-emi pańs/tw-aimi. Naiśładhjąic ren praoeldenis; 
Poldka nrMalbj dbsołiutrue ąjiraiwa nieiuznania 
traikitatu łuib (ptotszictoeigólnjeh części itiralkte/tów,, 
Balrrairibych [przez Riosię w inniami państ-wauni. — 
Rząd] rosyjski niie zami w za jednak  kirqdzyć po 
dirodlzic., iwirlka|za:nej garaez Połsk-ę. R,ząc rosyjgkż 
oświadczę k’a|tieigo(iiyc7.nie, że pod żadnym  pozo­
rem nie może pozwolić, aby  trak ta ty , p-iezen 
zaw arte, uzależnione były  od u,zrani? lub nie- 
uznatiia ich przez państwo trzecie.

YV aozdklwaiiiiiu pańskiiej o!d.pmviodzai, proszę 
pa;na, jpauio mmistrze., o przyjęci© szczutego, 
zaipewiniionia głębokiego szaiounku.

Genua,. 24 Łwriótóa: br.
Podpisano: Cziczerm.

0 3 E C  NO^Y CZ1CZEIUNA.

dfo- Niemiióe, pozlbaosić PoiNkę, poaóbnie ja.lfi 
Niemcy praw a wzetet,nużenia ,w dy-skiiićlji gp- 
nueńiskiie.} w  ?jpraiwaich .rosyjsikich. Co ste tjyciz.y 
p;otoikółn? jiyski-ego z dnia 30 mapca 'brv. kftórij 
nota Cziiczoriiia bezpodstawnie nazyw a uk.a- 
dem, to delegacja polska niedawno potwierdziła 
w y ra źn ie , iż ptotoikół ten ijęgcWluuj© jodtyntf 
■powne dieżydioraty oraz cipinję zebnuryeh w Ry- 
dtoe dtolegaitiów.

Ddlegaicija poł'4sa iprzy stąpił a j,uż tlo odpowie­
dzi, w k tórej w ykaże całą bezpodstawność 
tw ierdzeń delegacji sowieckiej. Octjpowiiisic: og 
dizie zreidiaigowalna prawdopodobnie dzisiaj.

Pociąg tym czasem , porwltny jakąś żywjoki- 
w ą siłą, rozwiiał coraz, to  większą szybkość. 
Jechał ooraz prędzej, coraz prędzej. I już du- 
di.iał i szumiał jak  wówczas, przed rokiem.

.Szybkość jego Ta wał a się tak  wielką, jak  
w tedy, a naw et zaczynała ją  przewyższać.

Ryłem p-ześw-iadczoiny. że teraz jechaliśmy 
znacznie prędzej.

Oniemiały, wtuliłem się wr kat^ wagonu 
w oczekiwaniu jakiejś strasznej chwili. I\<un- 
jńetny bezr ład' ogarnął mme; nie byłem 
w stanie zrobić najlżejszego ruchu. I tylko je­
dna myśl w sze ch w ła d n ie  opanowała mój 
um tsl. m v4. że z.bliża się... katastrofa.
Myśl lia wzrastała do takiej potęgi, że szalony 
pęd pociągu bynajmniej nie rrywoływał we 
mnio rozkoszy jak przed rokiem. Przeciw 
nie — cierpiałem. N ajdokładniej doznawałem 
io'’>rzyraiego bedm. I gdy wówczas nie miałem 
Icku ani obawy — dziś ogrom rozpaczliwego 
stE ctm  itłukł mi się w. piersi, rozsadzT 
czaszkę.

A pociąg szalał.
W pewnych chwilach’ chciałbym go za trzy ­

mać, targnąć za hamulec autom atyczny, 
krzyknąć. — Nie byłem  w stenie. Strac-h zwią­
zał mi ręce. zakneblował usta.

Tortury  oczekiwania i leku trw ały — zda 
się — nieskończenie Rugo.

Płynęły powiali, prawie nieruchomo, god r.i- 
ny za godziną. Godziny szalonego ruchu. Go­
dziny niewTsłowionych cierpień i oszołomie­
nia.
. Rozszalały pociąg wrzał, wariowa^ Czasami

po tykał się o siacie warczał na zakręiacli 
gwizdał i pLał tumanami iskier.

Czekałem’ ciągle, czekałem odrętwiały.
Minęła, noc. Czarna, aksam itna M  suknia 

płowiała nitkam i św it u. Riało-różowo icotkl 
przędzy rozsypywały się n,ai horyzoncie. Nza.ro 
widma mg^eł poczynały włóczyć Tę po polach, 
Zabielił się szmatt nieba. Jaśniało.

Złotym rumieńcem wypromicnił się św it 
PuiTmrowa w stęga rozwinęła się-ąio niebie, za» 
paliły się ognie, trysnęły światła.

Dzień się rodził.
A j>oeiąg ciągle pędził coraz hyżej, co< 

raz dalej.
Minął znowu cały wiek oez> kiwania..
1‘izefrunęlism y błyskawicznie szereg staeyi 

i stacyjek.
Na. horyzoncie zarysowały się sine kiOintury 

wielkiego miasta.
Gdy dojeżdżaliśmy do stolicy, wschodzdło 

słońce. Pociąg wj-adł na tory  stacyjne, prze la­
ty wał jjomiędzy kolumnami wagonów-, ślizgaj 
się na zwrotnicach, ocierał się o budki i bu­
dynki.

Tiząsł się, podskakiwał, dygotał jeszcze w 
gorączce...

Potem zwolnił biegu, zakołysał się kilka 
razy i wolno za.trzvmał na  stacji, k tó ra  była 
krańcem  jego podróży.

V .ypchn’ęto mme z -vagonu. Wyszedłem 
z tłumem przed dworzec kolejowy,

Miasto już żyło. /



Nr * f c \ .

Znoczenle mcłycli enłent
* *Lo i<-mps« przynosi poci powyższym

tyttiłom korespondencję podpułkownika Ro 
boula, który obecnie przebywa w Genui % 
korespondencji tej podajemy mtaj w stre­
szczeniu najważniejsze wywody:

fRiWbyiwiaj^c w ÓąnjuT, nie p o d a n a  nro z.t- 
ITwaśyć w’z.raistó'ją!e.eigo nieaistannie. znaiczenia 
‘■obu m«ł\[dh cante&Jt, sagówno półnoenoj, Sdtóra 
jdbetjnMje blnłanid^ę, Lstonję. Łotwę i  Polską, 
jaikotoż połuidaiióweu, l.tóra się składa z Czech, 
\Riunumijd i J.«ig|osCaiwji. To jest fakt nowy, 
jwiietłka rówolaicja c-ibćcnej konfeneincji. Aż ciio 
tej obw ili n ie oeieinaiKśniy należycie zna(ezea.;a
9 srły tyje,li [p-ańŁtiw. PI a, wiciu z nas były: to kraje 
odległe, awfeąlcie s ic  dopiero, maijąec dofpkoro 
Maząjt&d iwojslc, oboaiuia.ee na .walutę. Wiiekfzic- 
k r ify , że 'to są m t»  przyijaitiele. afle nió liezyli- 
ibmy na miiclf w nniiblilższej dolbie. gdyż nne zna- 
btśb\v* Joli ^asoibów. Dapó-ero w Gteniuii zdajemy 
oobie rałdhfunwtk z  tlego. rozniawiaijąic z iieb ipitzed- 
bta;wilctetlain'4 wllrfeąje. jalkie staaiotwis-kó stopnio­
wo zdedĄpwifą ono sobie, jatką. iprziejdiataiwiają 
siłę, jatką imtjją wro(lę do życia, laik sa prizyiwią- 
Yauę do Prauiicyń N a tych właśnie pań Ulwach, 
na Jch wąpolpraicowiniletwiie. powinniśmy oprzeć 
naszą politykę.

Przadrsttajwiicidlle icłi przyszli dó Genjuy z g-o- 
tofwytn pdaginaunom, ns^ago. nie moiżna powiedzieć 
o wszysiiBdHh iMegafc^Biett Z potmtikitalm marca 
ententa ipoM iniowa i Polska lioronaimiały się 
w Eed:gna|ilzio 00 d ó  swojej ws-półnoj akoji w  
Genrii, iporraiąwistey r-TzcdeiWszysitklem uobwalę, 
żie traktaty powajemitie są nlbtykalnet N?oco 
póżnipj Pojitte zgmoana;dtzila w Wa.ma<wje pTzed- 
‘etawialeOi FMatnldtjn, Es-tonji i  Łotwy. Protokół, 
ogłoszony dbra 17 marca, nie wspomina o żar 
dnych nóźnćcaadi pom iędzy temi państwami. 
Usunięto je, o ilo tątnfctły. Natom iast ftóhMwa
10  ró w n ie  pOiT,oz'unriaily się  co  dó w spó lnego  
l>mgrainiiu dtóaftam k n a  k o n fe re n c ji goniueńslkiej.

Zatrówno w  Bylgrajdzic, jak w  Wrars-zawrJe —  
pisze ip. Reboiul —  Polska byia łącznikiem po- 
jmiądizy d W to B  ewUtontaini, bicgąc udział w  
obyd-wócili jidkowctinrajoh i ugoldaeh. Te łioJę od- 
grmya' Pokrka tafkiże w Gonmd od początku kon- 
SenesWjf, pradująir naid uzgodlnienilem M!e/róisóiw 
obu tyjch gjflujp. Oibile m ałe ententy mają. togosa:- 
mOgo wiroga 00 my: Nieanieótw Rzesza niórniee- 
3ca zagra®?- patńztiwoni bałtyckim , chica-c niemi 
ka<w]a(din;pv aaefby1 .uzyiskać dostąp dio, Rosji. 
Państw o nśebiiejdkile jest ciągiem naobeząńiefdzjeń- 
A tw m  'dla1 Plojfeiki1. której upaidte pragnie z ca­
łej duiązy. W  x. 1020 N iem cy nie pasiaićMi się  
z raidioiśMu gkliy bo8fu.ewi'ciy wttargnęlii do Pokski. 
Utnatty Po<zńalóć!ki'ego i -części Śląlsika Górnego 
nie mojgą Niomoy, przeboleć. A  potom Walreza.- 
w a nie jjetat talk bairdzo odległa o d  Rwłiina). At- 
mja pouiśkai, sprzymierzona z fraiiGusIką możia 
nagłe zag-ozłe sie(rjcui Ni-elmLee. Przeorwko Pol- 
Bce przód,iiębi-oirą N iem cy środki zajp^biegacy- 
effle. W  to|kiu ibiierżiąfcym wyłoż-yli około 30 rniljo- 
nów  marek na budowę nowych kołoi u Pru- 
saieb Waehojdlrdialii, aiżeby wzdłuż całej granicy 
,poJiskiej miieć pnmikty dio ładlowańia i wyłapor 
wania wojak mniit(j więcej w  o ległośc-ialdli 60 do 
fcO k,illomeltlr!Ó.w.
ł Rówm ie C zech y  są  -zagrożone p rzez  N iem ców , 
Ewłaisiz/cza,. ż e  m a ją  z n a c z n y  p ro c e n t t e in o  iści 
.ućk m ieck ib j, kltmra je s t  w ro g o  -usposobiona, d la  
ne(jjiu,blilki' ceoSldiej. N aw o t w  Jugoisłaiupi a^ienci 
n ie m ie cc y  po,dlsjv|eaiją nie snask i1 jjo m ięd a y  Sorba.- 
m i i  Chotnwaltamii, a  w R u m u n ji orgainilziujje się 
faik z w a n e .sR pubiclituim «. D la  wszysltkilcjh- u.y- 
m i-enionycb państw . N iem cy  są stainojw/czymi 
w ro g am i.

’ Ohydiwie maiłe ondenity —  pisze dal-ąj poidspul- 
-koiw-niik Rethpuil —  są nas/zsmi1 -przyjadiółkami 
|i  paslaidalią wobac Niiemfec i Rosja’ tcinclalm pro- 
Igram, co  my, a  w Genui zb liżyły sic. dio nas 
jeszcze baii-dizilej siłą  samy/eh wypadków. Co 
■prawda;, PYanoja. wipnpwadziła piuećialtaiwikieł-i 

jt'b:i en tent. na keniferterleję. siusanile sądiząlc, że 
mają one do teg o  prawo równie jak N iem cy i 
Rcfcja. P aństw a obu entent są  nam za  10 
wdzięczne, aic ^hodizi o to, ażeby ta w dzięcz­
ność była czynną, ażeby nasza i k ii polityka  
była- wsjpóltna. Nifas-fcjty. popełniliśm y pqwnie błę­
dy. W rozimoiwatCil? przodisitawicictle" obu eiutent, 
ekisipcrci i dl'aiennilka,rze. poldnosili za.wiaze: w o­
bec nas: ; l i v  jclsteśmy po 'waszej siirorie. AV(y, 
jedni 5 pośriócl icM kicii imrodów widiziefliście 
r?lenio. W y jedni zdajcaliście solbie nrcajwę z 
b-go, że  nie m ożna u-fać Niem -om  i .boitiacwi- 
kcum. Ałe coście zjuobsli, ccś^i-s -j ijstatnowiair 
Naeze podoiżunii-e jeslt bardzo ti-udne. Jetslteśmy 
w ciśnięci pomilętdżiy Niem cy i Rosję. Ro ĵ-s gro- 
m-ądizi wcjisUca ną ndsz^j gianic-y, zaiś arrmja 
niernkicaca jęsit groźną iw tęgą. Możemy być 
Eata(tąicoiw;aoix z  diwó.oh strop. Milczymy, nie 
cliicąe pnaw cflcou ać naszy/ch piizOeiiyoifflców. A le 
powiedzcie nam jalsno, że w  raziie flcoindilkitu z  
Niemcami pośpięszyieie nam bezpośrednio % po- 
moleą, że w  razie altaku ze strony boOnzciw’iików 
dasd-e nam pom ęc techniczną i t e a;n ow a. To 
nam wytttainoaai. My bśwjraJefccffiruryi, że pćujdizlemy 
z wami (irancja) j;eka w rękę, ażeby dlojść do 
wsipólnego oediu. to jieislt do r îułltsęTKifljmia1 no- 
Ś0j1l«.

Tutaj musimy iuiczj'nić nastę-pcijopą uwagę: 
biowa powyższe podpul ko-wniik R ebcul wkłada  
w  usta przedstawicieli obu entent, aieakołwiek 
odnuszą tslsb one g łó ira ie  dio Polski. Ałe mzecz 
w sobie nSe trand ąicżez to na trafności.

Ptr^efcjh^dzimy tjeraiz do koiicowyioh u ywo- 
iłów podpidkowniika Rebu-nla, k ióry  : »Na- 
sza (fnaneuHkaj dyplomacja nie zaipoznafje tego  
położenfeu Nib cajpoznaje równie si?y tyjdi 
diwoeh wielkich ugrupowań, które pod iiamil- 
sum Polski zbliżają się  do siebie. Tworzą on-e 
nieprzerwany waił oku Bałtyku do mora? Czar­
nego i  ńródziietnnęgo i pnaad^tawtiją. mabę 0- 
K.c»ło _10u miljanów lud-zL Angłja i W łonliy u- 
biegają sfi.-ę o ]ii»e, icfhjcią̂  na nilcJ) op^.eć swc<ga 
pal-«yke wscJichJt rą, ale, jak dotąd-, nie iprzyj- 
(miiją one korzyści- z tej st-roo-y of Murowany eh. 
Mają -Oiiie zibylt widie Wtspólnjich z nami infere- 
pow ażorp niic śtać po naszej stronic.. Ale 
teizeba, aiżoby św iat dowiedział się o ten, jak 
naopnędizoj, aiżoby przekonał się, że nie jeste­
śm y osaimotnileni- rz naszą w ienią Boleją. Trze­
ba, ażeby wiedlziaiuo, żo obydw ie małe enteańy 
Idą z nam i zgodnie w-e nyzystkiteii gprawneh. 
T o zależy o d  na^zląi dyplomacji. Jej rzeczą jost 
d-zmłać i  prow lidizić poili/tykę praezom ą, lec,z

0'jsi.ar i ludność Polski
01-ccnic, gdy  e-zęść Ś ląska Górnego i Ziemia 

¥rilcńf:ka z ic ln ly  połączone z państw em  pol- 
skiem , pci-wicj.z.c.liinia jego  obejm uje 387.211 kilo- 
m etrćw  kw adratow ych . I  tak : z-abór p m sk i przed­
staw ia  się w  cyfracb w  rposób następujący : W o­
jew ództw o poznańskie obejm uje 26.558 kilom e­
trów  kw aolracm ych, w ojew ództw o pom orskie 
16.374. Śląsk G órny 3.225 — razem  46157 Kilo­
m etrów  kw adratow ych . W  byłym  zaborze au ­
striackim  Galicja z częścią Spiszą i Orawy obej­
m uje 7°.080 kilom etrów  kw adratow ych, część
Śląska Cieszyńskiego 1.009. razcan 80.089 kilom e­
trów' kw adratow ych. W  byłym  zahoizo rosy jsk ;,m 
Król. P ilsk ie  z częścią Grodzieńszczyzray obej­
m uje 137.872 kilom etrów  kiwaćlrarlowych, ziemie
wschcd-nic, a  m ianow icie w ojew ództw a now o­
grodzkie, pole&kie i w ołyńskie 109.596, Ziemia 
W ileńska 33.490 — razem  260.965 kilom etrów  
kw adratow y eh. Przód pierw szym  rozbiorem  w y­
nosiła  rozległość Fok-ki w roku  1772 w edług L e­
lew ela 1 1.004 mil kw adratow ych , a  w róh ig  Ko­
rzona 13.300 unii kw adratow ych , co się rów na 
liczbie 732.338 kilom etrów  kw adratow ych . Obec­
ny więc obszar zjednoczonej Polski, k tó ry  zajanu- 
jo 387.211 kiloanetTÓw kwulraTlowycti, przodstar 
w ia 52.9 % , a więc nieco pomad połowę TOwicrz- 
ehni R zeczypospolitej 7. rob.u 1772.

Ludność byłego zaboru pruskiego liczy 3 miljo- 
ny  892 tysięcy  579 glow , byłego zaboru au s triac ­
kiego 7.609.608, zaś byłc-go zaboru rosy jskiego 
15,873.180 — r aze.m liczba ludiniości cywilnej w e­
dle tymcza&ewcgo zestaw ienia w yroków  osta tn ie­
go spisu w‘y-nosi 26,875.367. i Osób w ojskow ych 
byłe w oniu 30 wr/ństbi* około 300.000. a  więc 
ogól ludności w ynosi 27,175.567.

osób ciężko rannych i 50 lżej kontuzjonów auych, 
w tern 16 osób cyw ilnych, resztę  rekru tów , N a­
tychm iast w yjechał z T a n o w a  n a  m iejsce u a ta- 
strofy  pociąg  raiow niozy, -który' pr/.oi. iózl rem.- 
nyc-h do szpitąla pow szechnego w  Tarao-wio. Ró-

■y
żonia techników polskich pod. względom -kono 11 
czaym, społecznym 1 zawodowym i zainicjowanie 
przedsięw.iocia kroków do zmiany stosmuców w kie­
runku, wf-ka.zanym przez życie cbocnej doby.
! SZEŚĆSETLECIE UNIWERSYTETU W PADWIE. 
Z ramienia polskich uniwersytetów: wyjeżdżają do Pa

d y ic k c ii  k rak o w sk i-ij w yje ch a ła , b o m w ia  QWY  ,,a  s o c z y s to ś c i  COO-lccia 'tam tejszej wszechnicy 
-0,1 in h ,-™  1- •> « „t.v  eolftm rrofesorom s: Alfred Halhan .(Lwów), Jan Kochanów-

stańorw^zą. Puzyjabielb przyjdą, gdyż będą mo­
gli wy-gazić sw oją wołę«

l Celem sugulawaria nakłaaa, prosimy o mo- 
tlK.e najwcz-śnlejsM odnowienie prenamerAty, 
Warunki prenameraty pamioszcrorc 99 v  oa- 
pMwxu dziennika. Jt

f  SJiktsr C w jtó !
Z szeregów dziennikarstw a polskiego ubył jodon 

7. tyoh, k tó rzy  m itli pełny ty tu ł do  ZKszczytnego 
uz-naui-a. Zmairły w dniu 23 bm. w Wairszaaiie W i­
k to r  Czajęwski, red ak to r i w ydaw ca diz,icrmika 
.Rozwój*1 w Łodzi, niósł w ysoko i z godnością 

sz ą m ła r  publicystycznego zawmdu, jako  gorący 
ł.Ttrjota, ni.-^zniordowany bojownik k u . spraw ę n u -  

rodoarą. Całe znojne i pracow ite życic jego było 
jedne,m pasmem w alk i i zm aganiu się z przeciw no­
ściami, jakicini najeżone ty ło  pole p racy  dzionaid- 
k arza  polskiego pod zaborem  roey^js-kbn.

Śp. W ik to r Cz:bjowsl;i uro-iził eię w  O strołęec w 
3857 r. Po ukończeniu gim nazjum  w  K rólew cu,

u n ie z  z
pod przewodnictw om  inż. G utkow skiego, celem 
zbadania przyczyny 1 rozmyi-rów katasuiofy . U sta­
lono, że ciężkiemu uszko-dzemu uiegły dw u paro ­
wozy i  16 wagonów. W sku tek  zaw alonych gruza- 
:ni wagonów, rucli pociągóav był chwilowo u tru ­
dniony, wobec czego dw,a poranno pociąg i ze 
Lw ow a nadeszły do K rakow a z dwugodzinnem  
opóźru-eniśmi. Obecnie przeszkoda dla ruchu kole­
jowego zoskiła usunięta. .

K raków , 27 kw ietnia.
NOWY DOWÓDCA OBOZU W AROW NEGO 

W  K RA K OW IE .Jak się dow iadujem y, z dniem 
1 m a ja  b. r. do-wc-dztwo obozu w arow nego w  K ra  
ko wie obejmie pułkow nik  Józef Becker z 20 p. p. 
P rzyszły  dowódca O. W . odbyw ał służbę w  20 
p. p. uustrjaekim , a podczas przew roiu  w roku 
1918 zaprzysiągł ma froncie siedm iogrodzkim  113 
pu łk  piechoty  nu  w ierność państw u po h k  uriu 
i przvpr(>wadził pułk ton do K ranow a.

o d ' UCZENIE SŁUŻBY V'OJSKO'VEJ. Minister­
stwo wojny zaj-ządzilo wyjątkowe odrcczrnie służby 
wojskowej do 1 lipea dlr. tych popisowych rooz.nika 
1SÓ1, uczniów szkól średrńch, którzy już przed dniem 
1 stycznia nr. byli sIuS haczami kumów maturalny,b, 
w/giędnJe szkól za-wodowyc-łi i dotychczas do szkol 
tych uczęszczają. Interesowani winni przedłożyć w 
odnośnych powiatowych komendach uzupełnień z,a> 
świadczoma dyrektorów szkół, do których uczę- 
sz.ozaja.

UTRUDNIENIA W  ZAOPATRYW ANIU K RA ­
KOWA W  MIĘSO, J a k  się dow iadujem y, dowóz 
byd ła  do I-Lrakowa i zaopatrzenie m iasta  w  mię­
so napo tyka  głów nie z togo powodu n a  przeszko­
dy, że w ładze pow iatow e w  Małopołł[Se, zw ła­
szcza v/s> łnulnii j, io !’ia t-rudnośoi krakowoki-.n 
rzeziiikom av w yw ożeniu zakupioaiego już byd ła  
poza obręb owych ppwi.atów. W obec tych nieuza- 
sadnii nycli u trudnień , zakupione bydło pozostaje 
m  m iejscu i dopiero po  usilnych staran iach , trw a 
jąe.ych nic-r-az k ilkanaście dni, n a a ja  się czaoem 
rzcżniliom przyw ieść .zakupione bydło do K rako ­
wa. W  interesie aaiopat-rzesua K rakow a w  m ięso 
oup .wiednie włladze w inny zająć się tą  spraw a.

UTWORZENIE INSPEKTORATU SANITARNEGO 
W KRAKOWIE. Wobec zupełnego prawic wygaśnię­
cia opidemji onorób zakaźnych

ki (Wąrsznwa) i Kostauoeki (Kraków)
NADUŻYCIA \VYV/OZOW E. Z V7arsz,awy te­

lefonują nam . W ykrydo tu  olbrzj'm ic nadużycia  w 
urzędzie przyw ozu i wywozu, a  m ianowicie władze 
w padły n a  ślad  szeroko zorganizow anego handlu 
certyfikatam i wywozowemi. Aresztowano naczel­
n ika  w ydziału  głównego urzędu przyw ozu i wy- 
■»|Oizii A rt. B c rk s ttin a  oraz cały szoreg pośredm  
kow.

K RW A W E ZAJŚCTE. Z W-arazawy telefonują 
nam : W  nocy  w czorajszej n a  d:\vonm w schodn im , m

a Cokortą w ojskow ą. Z* dwo-rca tego  odjewiAafcj t;404 Uriędnicy fabryki porcelany w Ćmielowie; 2405 
m iał t.raciispoirt -rekrutów, pnzecn&caany do jcdnpgo Jan hr DrohojowsLi, Haga; 2406 yczniowie i ucz.nnb

PiAte*,' a ;  T ts.ieTua krosr*,

u i a z y c i j  w a ła  s i ę  p i^ c h m u r n a  i  d ż d ż y s t a  p o g o d a .  W. 
f  o l& c ć  n a t o m i a s t  p r z e w a ż a ł o  z a c h m u r z ę :  ie  z .m ie n n )j 
m i e j s c a i n i  z a ś  n o t o w a n o  o p a d y  (W a rR za w /iT T L A Ś * .) .

Tenipcraiury w godzinach p opołudraw  yc* ,-y 
się w granicach od 9 stopni (Lódż.) cło 10 
szaw a. Białystok).

V Y ,- .r ,z a w a  g o d z .  7 : c i ś n i e n i e  741  "t; t e m p e r a t u r a
+ 1 1 ‘6 ; m a z i m u m  + 1+ 6 ;  rrd n in iu A i + 6 ‘5 ; p o c l im u r a o j  
K r a k ó w  8  g o d z . :  c i ś n i e n i e  7 5 2 *1 ; t e m p e r a t u r a  f 9 '6 j  
m a x im u m  + 1 2 *0 , m in im u m  + 5 ‘9 ; o p a d  0 4 ; p o c h m u r -1 
n o .

P r o - g n o z a  n a  c z w a r t e k  P o g o d a  z m ie n n a ,  m ie js e -a j 
J»n o p a d y ,  t e m p e r a t u r a  b e z  w ię k s z y m h  z m ia n , u n . t ' r - 
k o w a n e  w i a t r y  w  ld e -r u n k u  p o lu d m o c r y m .

S T A N  W O D Y  n a  r z e k a c h  w  d n iu  2 6  K w i e t n i a  b r . i  
g o d z ,. 7  r a n o  w e d ł u g  d a n y c h  D y r e k c j i  td e r ę g u  r e g u la -  
c j i  r z e k  ż e g l o w n y c h  w  K r a k o w i e :  W b i ł a :  K r a k ó w !
— 2 0 5 ; W a r s z a w a  + 1 7 0 ; S o ła :  Ż y w i c e  R 2 8 0 ; D u n a j e c  
N o w y  S ą c z  + 1 1 0 , S a n :  P r z e m y ś l  — 1 3 8 .

D A L S Z E  C E G I E Ł K I  W A W E L S K I E  u f u n d o w a l i ,

na terenie wojewó 
dztwa krakowskiego, istniejąca w Krakowio efepozy-

przybi ł na uniw orsytot do  K raków * gdzie jaJ<Ó S ;  j K Ł i / S
clucliac® w ydziału filozoficznego, im ał sp-oaohnosć jjjLwidacją ekspozytu.y N. N. K. został utworzony w 
kształcić się pod takim i misbuzsmi edow.u i wiodizy Krakowie Inspektorat Sanitarny, podlegający bczpo- 
jak  Krcm or, Szujski, Tarnow ski. Owocem 1ycłi 
Ftudjow b y ła  rozprawa- o R eju, nagrodetooa m  
konkursie z fundacji C zarto iyddch , ora-z h isto ry ­
czne studjum  ,.L egacja Commendo-niego w  Pol-

Średnio centrali N._N. K. w szawio. Inspektorem 
eamtarny-m na województwo krakonskio został mia­
nowany łr Momidlowski.

Z POWODU ZAMORDOWANIA LR STYCZYŃ­
SKIEGO. Towarzystwo obrony zachodni"!) kresć w

sce“. W iedzę h istoryczna i lite rsck ą  u zu p ek iia ł!ł + sk i w Krakowie przesiało Naczelnej Kadzie Luao 
następnie w_ Berlinie, P aryżu  i Prad-ze _ azeskiej, na osobie jednego z

bardzo nieliczny cli pracowników1 narodowych, pozo­
stałych obecnie na terenie Górnego Śląska, przyzna^ 
nego Niemcom, a mianowicie r a  osobie śp. dr Sty­
czyńskiego, to dowod, "że tak tyka germańska, stoso,- 
wajin' od czarów najdawniojsz.ych, zdążająca do wy­
mordowania kierowników ideowych, a następnie zger- 
manizowarm ludu, stale się powtarza, świadomi celo­
wości i wielkości tego faktu, przejęci serdecznym 

w  ,-ri „ ,o L i , -r, . , , ,  bólom łączymy się w żałobie z naszymi Braćmi i
m W  roku  1887 załozył „T ygadiiik  Pow-szo-, j.r7x>sy!. ,rr-.y na ręce Naczelnej ltady Ludowt-j w y, a-

Phnly i prawp.dził go  przez la t  cztery. \Y roku  1897 ' zy serdecznego współ; żucia z powodu utraty  nic-
założył w Lodzi dziennik „R o aw ó j', pism-o, k tóre zmordowanego agko-jjSka

dz-ie spędził czas dłuższy n a  stud jaeh  lite ra tu ry  
czeskiej. Owocem te j p racy  b y ła  ogłoszona d ru ­
kiem iJU io toŚp ii.tcraiury cze&łdcj".

Powróciw szy do k ra ju  osiedlił się w W arszawie 
i zaczął pracę lito racką i  publicy-wtycz-ną. A rty k u ­
ły i roz-prawy jego poja,wiały się w ,,Tyg. liustr. 
..P iycglądzie Tygodniowym*1, „Bluszczu i „A tene-

z m iast m fłopołskich. R ekruci, pochodzący z 
W aisaaw y, należący przew ażnie do środow iska 
szum.owin w ielkom iejskich, zachow yw ali się bar- 
ćizo niesfoimi?. Między rekru tam i znajdwrałiO się 
równioż łd jkunasiu  byłych oclio-tników z ka-m-pa- 
npl 1920 r. Między isdnym  z snich, ochotniildom 
PcdiOirowiczcni a  podchorążym  eełcoity Gą-tk-ow- 
slcim doszło do ostrej w ym iany zdań, w  końcu 
k tó re j Gątkorwski w yjął rew-ołwor, strzelił, zabi­
ja jąc Fedorow icza m  nm-jf&u. T łum  rekru tów  
przyjął g roźną .postawę, w»bec cnego eskorta , zło­
żona z 36 śzeregowcó-w, 2 sierżantów , 2 podchorą­
żych i 1 podporucznika, w idząc lic-zcbną przew agę 
rekrutów , cofnęła się d-o budynku kolejowego, 
gdzie za n ią  w targnę ła  rów nież caęść rokruiów , 
zdem.o-łowiil-a budynek i poturbow ała Mkoirtę. zwłn- 
.sz-eza, zaś podcho-r. Gątkowskiegio, k tó rego  w  s ta ­
nie bezna-dziejnym odwieziono później do ezpit/dn.

ce gimn. w Chrzanowie; 2407 Grono nauczycielskie 
ginm. w Chrzanowie — wpłacając po 30.006 mk. za 
cegiełkę. Pozatcm złożyh J. K., b. porucz. W. P. nai 
koszta cokołu pomnika Kościuszki na Wawelu 1 KIO 
mk., a firma >,Kcrines«, biuro spedycyjne 10.600 mk., 
Sehcllcrówna .Julja C000 mk. i Ofiiarowia 5 p. art.- 
poi. w'e Lwowio 5000 ink. na cele odnowienia Zaniku

NISKI STAN W ALUTY PCLSKIEJ n ie  jestl 
p rz e sz k o d ą  do  p o b y tu  ,»* św ia to w em  riiie jscit 
lecz iiiczen i M ARiENBAD. i+ ześw iadezren i o  
le  h-znicz+j je g d  ź ró d e ł i z a le ta c h , k tó re  M ar 
j-ienbad ą ic tik id ą  jałcoi ld im aóyom a, m ie jsco ­
w ość  leccziruicza, a b y  ta k ż e  i  te g o  ro k u  Icczuhia 
sśę u c z y i ić  d o s tęp n y m  dłia, s ta ły c li giośc-i z  P o L  
sk i, m iasto- .i jegm o b y w a te le  iX)staaiow'ili w  rnio 
s ią ca eh  m a ju , cze rw cu  i w rześn iu  p rz y z n a ć  d a r1 
łe k o  id ą c e  zn iżen ie  gw ściom  z krajów ; o  s ła b e j 
w alu  eto. Z itiżenia te , k tó re  M arien b ad , ja k o  jo-

Na pomoc oblężonym żoJmerzom eray b y ł o d d z k i niem ieeklo-, zeska, m ie jsco w o ść  le c z n ic z ą
żrradaMrmrji i oddziały rezerw y połioji. W  ciągu Przyznaje^odnlO B zą się zarow m e (W ta k s y  k u ­
k liku  m inut opanow ano sy tuację i rozbrojono rc-

zaleoało się żywym puilsem narodow ym  i przc-z to  
śc-kguęio na siebie i swrego redak to ra  systom aty 
czne pczcśladowa-mc ze strony  włgdz rosyjskich. 
iiŁumo kilkakrołm cgo zam ykan ia ,,Rozwój*' : prze­
trw ał najcięższe chw 'le rewolucji z r. 1905 i u trzy­
mał się po dziś dzień na stanow isku, jako  najpo­
ważniejszy i najpoczytniejszy  organ łódzki. Gdy 
skończyły się prześladow ania rosyjskie, rozpoczął 
się nowy okres walki, już w okresie w ojny św ia­
tow ej z okupantam i niem ieckim i. Po zajęciu Ło­
dzi przez Niemców, jednym  z pierw szych, k tó rzy  
padli ofiarą prześladow ania był śp. G zajiw & kt 
..Rozwój1* zam knięto, drukarn ię skonfiskow; no a  
red ak to ra  Czajew skicgo w ysłano jako jeńca do o- 
bozu ko-ncentracyjnego w  Celle pod Hannowerem , 
gdzie p rzebył dw a i pół roku w najbardziej -opłaka­
nych w arunkach. Z niewoli te j zwolniony w reszcie 
fj-o usiinych zabiegach polskich w parlam encie n ie­
mieckim, pow rócił do domu ze zdrowiem nadszar- 
pniętem , z nerw am i rozstrojonem u złam any fizy­
cznie i ma.t-CTjalnie. To w ypędzeniu okupantów  
wznowił Czajew ski w ydaw nictw o „liozicojti11 i na 
umnowBinej tej jdaców ce w ytrw ał do końca dnć 
swoioh, nic w ypuszczając ani na chwilę pióra z 
ręki, w ałcząc zapam iętale' z prądam i anarch isty ­
cznemu zaw sze najwierniejszy, chorąży sz tandaru  
narodow ego. - i ;. ,

P oza p racą  red ak to rsk ą  oddaw ał się śp. Cza­
jów ski st-udjom hist.nrycznym, literackim  i publicy- 

tycznym  i ogłosi! drukiem  cały szereg studjów  i 
rozpraw , k tó re  zapV ują chlubnie imię jego w  sze­
regu pracow ników  k u ltu ry  namodo-wej. Oto ich 
wykfiz: „Najnowisze opracow anie lite ra tu r sło-wiań- 
kich", „ E ty k a  M ikołaja R eya1*, „B ajki M ikołaja 

R eya“, „O najnow szej pieśm  czeskiej11, „P an  T a­
deusz u  Słowi-an'1, „M ikołaj Sęp Szarzyński11, ,Mi­
ko łaj Roy na. scjmip-ch", „T. K. W ęgierski11, ..Demo­
kratyczne idee Ju lju sza  Słowackiego'*, „K urp ie11, 
„Kas-zubi*1. Owocem poby tu  w K rakow ie była ta k ­
że cenna m óoografją pt. „K raków *, dzieło bogato 
ilusinow.aiie. P isyw ał też kom edje, powieści i no- 
w ełe.

Z pismem niszem  u trzym yw ał śp. G rajewski s ta ­
le srosuniki. B yw ał toż uczestnikiem  w szystkich 
zjazdów i w ycieczek dziennikarskich, w itany zaw ­
sze jak o  imjmilszy tow arzysz i serdeczny kolega. 
Zabierał też często głos jako sen jo r i przedstaw i­
ciel pracy prow incjonalnej b. zab oru insj jsk-iego.

To-zostawia po sobie pfuińęć dobrze ojczyźnie 
zasłużonego pracow nika. \Y. Pr.

W>elk3 k&tasisofa kolejowa 
w Ropczycach

K raków , 27 kw ietnia.
Yóczoraj rano nadeszły do K rakow a niepokojące 

wi wtoiności o wielkiej Katastnofie kolejoiccj, k tó ra  
wj darzy ła  się na. Jinji m iędzy Rzeszowem a K ra­
kowem. Yćedle zaciągniętych przez nas w ciągu 
dnea wczorajszego imformacyj, k a tas tro fa  rozegra.- 
ła się n a  stacji kolejow ej Ropczyce. O godz. 6 rano 
wśród panującej w tych  okolicach w  dniu wczo­
rajszym  gęstej mgły, pociąg tow arow y N r 94 w padł 
po przejeździć sygnałów , n a  sto jący na stacji po­
ciąg m ieszany N r 361, w iozący rekrutów . S ku tk i 
zaei zenia były straszne. W śród gruzów  rozbitych 
w agonów  rozlegały się jęk i rannych  i -konających 
ofiair katastro fy . J a k  do tąd  zdołano ustalić, katar 
stro fa  pociągnęła za sobą śm ierć 8 osób, samych 
żołnierzy; ponadto z pod gruzów wydohj bo 19

SPRAWA B. DYREKTORA MONOPOLU TYTO­
NIOWEGO w Warszawie, dra Karola Sceiigera, była 
przedmiotem rozprawy w wazsz. sądzie apelacyjnym, 
a to z powodu odwołania się generalnej prokuratorii 
od wyrok i pierwszej instancji, uwalniającego dra I-C. 
Seeligera od wmy m irażeńa skarbu państwa na stra­
tę 36 miljonów ma.ek. Trybunał apelacyjny, po prze­
prowadzonej rozprawie, zatwierdził wyrok, uwalnia­
jący pierwszej' instancji.

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Wczoraj na Za­
błocili w Podgórzu wpa II pod koła przejeżdżającego 
wozu rolnik Jar, Szary. Koln wozu zraniły nieszczę­
śliwemu cale przedramię i zmiażdżyły mu palce u le­
wej ręki. Pogotowie przewiozło rannego do szpitala.

WŁAMANIE. Do mieszkania parterowego Naftale- 
gn Eaiimingera, przy ul. Józefińskiej 3 na Podgórzu, 
włamali się onogdaj" w nocy nieznarr _ sprawcy przez 
wybicie szvbv w oknie od strony ulicy i skradli 7 
lichtarzy srebrnych wa-rtośei l40.0u0 mk., dalej biali- 
znę, klucze od kasy werthJmowsM ej i około 3u.000 
mk. gutówka i kapę na łóżkm Dochndzcmj w toku.

KONIOKRAD. Im  policji krakowskiej doniesiono, 
że w Poliwieach Fkrad,.iono na szkodę Jana Ochman- 
ka w nocy z 24 na 25 bm. 4-letnngo ogiera maści 
blado-czerwonej z dużą łysiną na c^zole. W raz z ko­
niem zlodzi-je skraiłli uprząż oraz wózek.

KOMUNIKATY ! ZAWIADOMIENIA.
N. U. Z, A. Walne zgromadzenie apiowizaeyjnego 

Związku urzędniczego >N. U. Z. A.« odbędzie się w 
niedzielę 30 bm. o godz. ’ 0 rano w sali rozpraw sądu 
przysięgłych w Krakowie, przy ul.-Senackiej 3.

KONSULAT REPUBLIKI C2ESKOSŁOWACKIEJ 
W KRAKOWIE donosi, iż z priwcxln święta narodo­
wego rzoskosłowackiego, biura konsulatu zostaną w 
poniedziałek dnia 1 maja 1922 zanńaiięte.

Z kraju i ze świata
STANOW ISKO NACZELNEGO KOMISARZA 

DLA W A LK I Z DROŻYZNĄ, 7. W arszaw y te lefo­
nu ją nam  W  związku -z organizacją nadzw yczaj­
nego komijsarjatu dla w alki z drożyzną, k tó rą  zaj­
mie óię R ada m inistrów  jeszcze w bieżącym  ty ­
godniu. dow iaduje się ..Kurjer**, że na stanow isko 
naczelnego kom isarza powołany ni.a być d r Bo­
browski. w iceprezydent m. K rakow a.

BYŁY M iN IS lE R  KOLEI SIKORSKI —  jak  
nem  telefonują z W arszaw y —  pow rócił do  zdro­
wia. Praw dopodobnie n. Sikorski obejm ie stano­
w isko prezesa katow ickiej dyrekcji kolejow ej

STODW UDZILSTOLECI&  IN STY TU C JI. P ol­
ska dyrekcja  Ubezpieczeń w zajem nych obchodzi­
ła  w W arszaw ie w  niedzielę 120-lecio swojogo 
istnienia, pt łączoną z rozszerzeniem  dotychczaso­
w ej działalności. W odśwdę-ime przybranym  gm a­
chu przy AJt j ?,ch Jerozolim skich zgrom adzili się 
liczni delegaci in sty tuey j ubezpićc.zenioyych z ca­
łej Pc-lf-ki. P rzybyli również reprezentanci rządu  
z prezydentem  m inistrów  Ponikow skim  n a  czoło. 
P- św ięcenia łokaiu  dokonał ks. biskup Szelążek, 
w ygłaszając następn ie  d mżę ze przemówienie o do 
niosłej roli dla Polski ubezpieczeń wzajem nych. 
Prezes rad y  nadzorczej, p. inż. H. K ondratow icz, 
skreślił rozwój działalność polskiej dyrekcji Ubez 
p W zeń  w zajem nych, a prezes za rządu, p. B. Gho- 
iniez, wr krótkicm  a  jędrnean przem ówieniu rzucił 
bard 2 0  wym ow ny szkic działalności instyTucji, 
k ró rą  k ieruje. Rozpoczęły się następnie liczne 
p i/om ów ienia reprezen tan tów  różnych imstytucyj, 
zakończone złożenipin podpisów  w księdze pamiiąt 
kowoj, Uroczystość zakończyła się biesiadą to ­
w arzyską wśród serdecznego nastro ju .

RZĄD FRANCUSKI NA W A LK Ę Z TYFUSEM  
W  POLSCE. Rząd francuski ma-deełał do  R ady  
am basadorów  50 tysięcy funtów  szterlingow , p rze­
znaczonych n a  w alkę z tyfusom  w  Pol-sce.

ZJAZD TECHNIKÓW, W dniach 22 i 23 bm. obra- 
ilowai w Warszawie w gmachu stowarzyszenia te­
c h n ik ó w  zjazd przedstai..cieli zrzeszeń technicznych

k nilów , k tórym  odebrano siedm rewolwerów.
STRAJK MAJSTRÓW W ŁODZI. Od 3 i pół tygo­

dni trwa, w I.odzi strajk majstrów fabrycznych, k tó rty  
postawili zadanie^ by majster otrzymyw nł plącę o 150 
procent wyższą i.iż najbardziej wykwalifikowany ro­
botnik. Ponieważ strajk majstrów groził unieruchom 
mieniem caloj gałęzi przemysłu, wykwalifikowani ro- 
botnicy zastąpili strajkujących i praca odbywa się 
bez przcrwv.

ETRAJKI W ZAGŁĘBIU DABROWSKIEM. Od k il­
ku dm irw a strajk robotników w kopalni węgla sCze- 
hułżi z powr.clu zmiany /rodzin pracy w ten sposób, 
że zamiast S godzin praey bez przerwy wprowadzo 
no t.wn przerwę l-godzinną. Onoguaj odbyły się wie­
ce w innych kopalniach, których robot-iic”' uchwalił5 
jednodnim,y strajk demonstracyjny celem wyrażenia 
cympatji s+vajkujn7cym ropotnikom z »Cz,eladz.i«. — 
licliwala strajkowa zapadła wbrew opinji zarządu 
Związku z." wod o w ego.

KATASTROFA W  KOPALNI. ..Iskra** donosi 
z Sosnowca: W  ubiegłą sobotę w y d arzy ła  się n a  
dole w kopaln i „W ik to r11 k a tastro fa , k tó re j ofiarą 
padło pięciu górników  zabitych i cztorucli ciężuco 
rannych. P rzyczyna k a tastro fy  dotychczas nie jest 
ustalona. W edług wszelkiego praw dopodobieństw a 
k /ilastro fa  nastąp iła  w skutek  nieostrożnego obcho- 
dz&iya się z m aterjiiłanii wybuchowem i.

SZCZEGÓŁY ZAMORDOWANIA oró DRA STY 
CZYŃSKIEGO prz/ulsta-wiają się wedle iK urjera Po­
znańskiego i w sposób naróępująoy:

Sp. W incenty Styczyński na możliwość zamach.. 
był przygotowany, jak każdy zresztą działacz polski 
na G. jjbwku. Sypialnia v  mieszkaniu jego miała za­
kratowane okna, by zapobiec wrzucaniu do wnętrza 
bomby. W ostatnim zwłaszcza czasie szeptano iuż po 
Gliwicach o bliskim zamachu n a  śp. Styczyńskiego. 
Otr7yn:al on nawćf od iedimgo z duchoe^iyeh o o tr -c -  

żenie, że ma zostać zamordowany w pierwsze święte 
wicdknnoene. -Wobec tego w dzień ten nie opuszczał 
mieszkania; We wtorek po świętach udzielał, jak 
zwykle, jmrady lekarskiej Morderca przybył wśród 
pacjentów, jak" ostatni Idy wszedł do pokoju kon­
sultacyjnego, nikogo nie bvlo już w poczekalni. W o­
bec br ik, świadków morderstwa o .szczegółach wnio- 
rkov/ać można tylko ze sposobu zadania ran. Pierw 
t-z-a kula pozostawiła ranę na prawej ręce i po prawej 
stronie brzucha, w okolicy kieszeni. Śp. WLncwily, 
gdy jasrcni się stało, że ma przrd sobą nasłanego 
mordercę. ruzynił ruch ręką, by sięgnrć po rewolwer 
w celu obrony. Pierwszy strzał powalił gc jednak pa 
ziemię Wówczas morderca strzel.? po raz drugi, tak 
iż kida przebiła k;uk poniżej ucha. i wyszła ze strony 
przeciwnej. Stara, wierna gospodyni, Ślązaozka, usły­
szawszy' strzały, pobiegła ku pukojow: lekarza i u j­
rzała uciekającego mordercę. Rzuciła się za nim i 
pTzychwy'ciła go na schodach z.a ubranie. Morderca 
zadał jej rękujęścią rcwolwei a jeden simy cios w ra­
mię, a drugi w głowę. Upadłszy puściła go, tak iż 
zbiegł niepowstrzymany na ulicę. Gospodyni powróci­
ła natychmiast do rannego, który jeszcze żył. Równo­
cześnie niemal na usłyszany z ulicy krzyk zjawił się 
przechodzący ksiądz, ‘który umierającemu już udzie­
lił absolueji. W ‘kilka minut później przybył drugi 
ksiądz, zawiadomiony o ohydnym morderstwie, z o- 
stainienii olejami §w.

Moniorca, według opisu gospodyni i pacjentki, 
która tuż przed i.‘m opuściła pwkój konsultacyjny, 
był młodym człowiekiem w wieku około 27 lat i miał 
typowy wygląd i ruchy oficera pruskiego. Dotąd n i : 
zdołano go wyśledzić. ‘ Spiskow cy orgesohowi zdołali 
go zapewne ukryć jak najlepiej. ^OpowiŁd iją, ż“ za 
■•wykoiiame wyroku* otrzymać miał nagrodę w wy­
sokości 106 00Ó marek niemieckich.

ŚLEDZTWO W SPRAWIE ZAMORDOWANIA D^A 
STYCZYŃSKIEGO. Wedle dzienników niemieckich, 
aresztowano wczoraj w Gliwicach po przeprowadzeniu 
rewizji domowej elektrotechnika Jan a  Poliwkę po 
dejrzanego o zamordowanie dia Styczyńskiego. Are­
sztowany nie przyznaje Się yJo winy. Gospodyni za­
mordowanego dra Styczyńskiego poznała w nim spra­
wcę zbrodni. Dalszo dochodzenia w toku.

PROCES FED A K A . Ze Lwowa, tolofom iją nam : 
Proces F ed ak a  i tow . odbędzie się z końcem  czerw­
ca przed sądem  przysięgłych. P rzed tygodniem  
■więźniewio ukraińscy  rozpoczęli głodów kę, dom a­
gając się m iedzy in,n,..mi usunięcia w arty  w ojsko­
w ej z przed celi ltodnka, przeniesienia \rszyf>tkich 
więźniów  ukraińskich  do jednej celi, w reszcie na­
tychm iastow ego rozpisania rozpraw y sądowej. — 
Prozydjum  sądu żądania to odrzuciło, zaznacza­
jąc jednak , że ze sw ojej stlrony poczyni staraniu , 
aby rozpraw a się nie opóźniła. W obec tego oświad 
czernią więźniowie zaprzestali głodów ki.

ARESZTOW ANIE KOMUNISTÓW. Ze Lwowa 
tolei&nują nam : Policja kolonryjska w y k ry ła  ze­
bran ie kom unistów , k tó ro  odbyw ało się w jednej 
z fab ryk  -w Kołom yji. A resztowano 45 uczestn i­
ków, z Których, po spisaniu protokołu , sześciu za­
trzym ano w aresztach, re^Uę w ypusrażono na 
wolność. Zebranie obradow ało w żargonie żydow ­
skim  i w języku niemieckim . Uchvralono rezolu- 
cję, w zyw ającą do rozpoczęcia ja k  najenergmz- 
naojszej prop.igandy w celu w /w o łan ia  rew olucji 
w Polsce.

WYKRYCIE TAoNEJ DRUKARNI. Ze Lwowa te­
lefonują nam: Policja lwowska w ykryła w tych 
dniach tajna drukarnie, w której znaleziono wiele go­
towych etykiet i banderol monopolowych, przezna­
czonych dla wyrobów tytoniowych i sacharyny. Fal 
rzowaniem bandero! trudnił1 się H. Beer, H. Mehl i 
S. Yoge!. JVszystkich wymienionych aresztowano.

ML x'OYv ANTE, Naczelnik pa.ństwa zamianował dra 
Jana Baygarta szefom kontroli generalnej w minister­
stwie spraw wojskowych.

rao y jn o j i ce n y  k a p i d + ja k  łio m ira rjó w  le k a r-  
sk i cli i c e n y  fnokainnów. K to  zaastajiawiitt s ię  
n a d  g o fp o d a re z e m i ob iaw um i w  Eunopae śnod-. 
kto w yj, mioze z a u w aż y ć , że c e n y  k ra jó w  o s il­
n e j w a lu c ie  i k ra jó w  o słal<ej w a lu c ie  z b liż a ją  
się  do  w y ró w n a n ia , inodczas gdy. k o s z u  atrz.vy 
n ia n ia  ż y c ia  w  krty jacn o  s ła b e j w a lu c ie  gw ał- 
ró w ld e  s ię  p o d n o sz ą , za iiżają  się  c e n y  w  łcior 
jac li o le p sze j W alucie. N iem a z a te m  iiowlodu, 
a ż e b y  u w a ż a ć  łetn.i p o b y t w  M arien b ad z ie  zrą 
l.ie a to su n k o w o  d ro g i. 2282

ZAMIAST DROGICH WÓD mineralnych używajcie 
nicskoiiczonio tańszych tabletek »V1TA«. Do nabycia! 
w .aptekach i składach aptecznych.

POŚWIĘCENIE I OTWARCIE ZAKŁADU STROr 
JOW DAMSKICk Józefa Kumali przy ul. Szczepań­
skiej 1. 11. odbędzie się » nicdraelę 30 bm. c geds1- 
11*30 przed południem. Poświęcenia dokona ks. M- 
Kuftfowicz T. o. — Irz y  tej okazji właściciel zaułami 
zami-isi przyjęcia składa na Dom młodzieży ręko­
dzielniczej im Piotra Skargi 16.000 mk.

TEATRY KRAKOWSKIE;
Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiar po rad 

przedoetatni a ostatir i jedyny dostępny dla szorj 
szej publiczności atrakcyjny uGazi Kaiecra, Który 
wskul ek wyjazdu p. Adwentowicza schodź, z afisza. 
W sobotą 29 bm. również po raz ostatni podmueły 
utwór Y aim rpe‘» zSiejba*. W próbach xDziwru, uli'^r« 
16. A Czyż, iw sinego, początkująca cykl jirzedsf aw ień| 
pt. »Now-y dramat*. Jedną z najbliższych nowcści bę­
dzie komedia autora * Czystego intereeu* Stefai :j 
Kiedrzyn^iciegw »Oc v księżniczki Fathniy*.
“■ OPEFA I OPEBETKA Oryginalna* i melodyjna o - 
pcietka »Aiąor w śniegu* graną będzie dziś we czwar­
tek po raz 23 z udziaion pp. Zimajerowej, Korabian- 
ki, F e ldm anów iL eiew icza . Ostrowskiego, Rew&kie- 
i'S, Dobrowołskjogo oraz całego zespołu baletowego. 
Doskonała para: cesarz Franciszek Józef w intorpre- 
tac-jr p. Lr-lowicza i dama dworu w initei*pretacji p. 
Zimajerowcj, wywołuje na, sali ni-milknące brawa..

Dyrekcji t-afcni .Opera i operetka* udało się pozyj 
skać na gościnne występy znaną pr.oiadonnę opero* 
wą Helenę Green. k tóra -wystąpi n Krakowie tylko? 
dwa razy, mianowicie w piątek 28 bm. w ■*Carmen* 
w Tołt tytułowej i w sobotę 29 bm. w »Trul anurzc--. 
Zapowiedź gościnnych występów znanej śpiewać*! i 
cporowej w- wolała w 6ferach muzycznych Krakowa 
zrozumiałe zaińfer-ftsowanio. *

Z TEATRU »BAGATELA«. Dziś i dni następnycl. 
^Wilkołak*. 5V sobotę po poi. po cenach o 70 proc. 
zniżoiwch >Morphium*

Z TEATRU »NOWOśCI«. Dziś we czwartek dana 
będzie operet-ks. sDz.ieu-czą z Ho.landji«, a  w piątek 
»Lola z Ludwin o wa«. W sobotę rozpoczyna w teaę 
trze występy gościnne znakomita a,r v .-+a szr-e laka 
E. G istult która -występami swymi w Warszawie i za 
gramcą odneAłs zawsze wspaniaaC triumfy G steAI 
wysżąpi w »Nowrościchc trzykrotnie, a w dniach jej 
występu dyryguje operetka znany i znakomity kapel-: 
mistrz Zdzisław Górzyński.

WYSTĘP OLGI DESMOND, zapowiedzianej na 
Jzień 29 bm. w teatrze miejskim, z powodu pr/.cdlu- 
zajace, się choroby artystki, przełożony zostaje na 
drugą * połowę ma ja. Dokładna data poiianą zostanie 
niebaw-eir.

EGON PETRI wystąpi u nas z koncertem dnia 7 
maja br.

SŁYNNY KWARTET KOLBE powraca ; tournee 
zagr&nicznesro z końcem kwietnia i  wws-ąpi i  ICra* 
kowie nieodwołalnie w pcnitdz.afek 8 maja. w Starym 
Teatrze. Reszta biletów w księgarni Krzyżanów* 
fkiego. F

BALE 1 ZABAWY.
ZABAWA WIOSENNA. Połskie Stów. słuchaczek 

U. J  »Jedność* urządza dnia 2 maja br. w sali mar 
łopl. Towarzystwa Rolniczego, pl. Szczepański 8, >
liawę udosenna. pod proteiitoratoni senatu akademi­
ckiego. Zaproszenia za okazaniem legity: nacji osobi- 
stoi nabywać można codziennie od godz. U — 1 w po­
łudnie w biurze Zaiządu Domu Akau., ul. Jabłonow­
skich 12, parter. Starania i praca komitetu dają za- 
, ewnieme. że zabawa wiosenna bedzio zajmoM ala 
ideru-szorzędue miejsce w t. zw. »zielonym karnawa­
le*. *

R E P E R T U A R Y :
TEA1 R IM. SŁOWACKIEGO:

Czwartik, 27 bm - »Gaz«.
Piątek, 28 bm.: łłjiaz*
Sobota. 29 bm.: »Sieiba«.

TEńTR zOPEIŁA ! OPERETKA*!
Czwartek. 27 bm.: 'A m or w śniegu*.
Piątek, 28 bm.: »Carmen*.
Sobota. 23 bm.: »Trub.-idur«.

TEATR »DAGATELA«:
Czwartek, 27 bm : »Y. ilkolak*.
Piątek, 2Q bm : »WilkoiaK«.
Souot" 29 bm. po poi.: »Morpbium«, wieczorem

sWilkoiak*. ,
TEATR *NDWOSCI«:

Czwartek 27 bm.: »Dziew :zę z Holandji*.
Pi.-itek, 28 bm.- »7.oła : Ludwinowa*. .
Sobota, 29 bm.: »Nitouehe*.

TEATR MARJONETEK FK- t  i 
,Plac Matejki 5). - ; - " - ra  ,

Codziennie »Pan Twardowski* czyli »Hula,5 duszń 
bez kontusza*, oaśń w 6 obrazach.

STAN ATMOSFERY. Państwowy Insty tu t meteo­
rologiczny w Warszawie komunikuje 26 bm.: Pogoda 
w całej Europie pozostawała pod wpływem głębokiej 
depresji wolno przesuwającej się z nad morza Póhio-

  _____  . . , mego w kierunku wschodnim. vV kiajach ogamię-
z całej Poisici. Celeiu zjazdu było oiąówiepje polo-»G-cb tym okładem (Francji, belgji, Hoiandji i Anglji)

i s i o e l f j  h i
— W ACŁAW SIERO SZEW SK I: Pism a. Tom 

I i II. Warszawa, instytut wyd. >Bio)joteka perl 
ska«. |

W yrazem  odczutej pefrzoby przynoir uania 
cyj+ając-omu ogółow i pism  najpoczytniejszycu uof. 
iwoczesnych powirócropisarzow, są  pójaiwiająoei
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łśe obecnie zbiorowe w ydania ich pism . Rówi o- 
c-wśnie z podjętom prze.z firm ę G ebethnera i  W olf 
fa  w /daw ni ctwem piran A\ ł. Reymonta., zjaw ia się 
zbiorowe w ydanie pium niem niej poc-zyLiC^o au­
tora sTopiejP? D zięki inicjatyw ie *B ib ljo td ti 
polskiej«, m łodsze pokolenie dosta je dn ręki w zo­
row ą edycję w yczerpanych już w lia.ndlu k o ięg ar-  ̂
jśkim now el W acław a Sieroszewskiego, n ie g lą ś  
ta k  rozchw ytyw anych przez czytający ogół d la  
tw ego  gorącego patię atyzmu i prześwietnych opi- 
jeóWJ Syberji, gdzie au to r, jako  w ygnaniec, spędził 
k ilkanaście najpiękniejszych la t życia. Na tom 
pierwszy ?.Pism Sieroszewskiego złożyły się: »Je- 
ticnią<, iSkradziiony chłopak*, »Chajiaeh«,
4*(W ofierze bogom*, »Czkkcze« oraz- »Dno nę- 
c]-,v *. W  tomie drugimi zmajaujeimy trzy obszer­
niejsze opow iadania: »W  m atni«, ► Ja k  ©ryf Mo­
stow ski budował młyn* i *Powró'-«.

W' najbliższym  czasie ukażą się dalsze tom y 
iwydawniclwa, k tó re  umożliwią zapoznanie się 
e c&łoki-ztałtcoi twórczości pkar.za, k tó ry  w now ­
szej naszej beiletryetyco zajął jedno z przodują* 
cycb stanow isk.

— MARCFLI HANDELSMAN: Pom iędzy P ru ­
sam i a R osją. S-mdja historyczno. Soi ja  trzecia. 
W arszaw a, E. W onde i Ska. 1922. Str. 267.

Głęboki znaw ca epoki K sięstw a W arszawskic- 
gio ogłasza obecnie trzecią serję etudjów  swoich, 
opartyełi ma świeżo otw artych, dostępnych już 
obecnie dla nauk i źródeł archiw alnych, mie uwie- 
eionych pTzez Rosjan. Przedm iotem  głównym  b a­
dań prof. H andelsm ana są  stosunki prusko-rosy j- 
skie ma początku XIX w ieku, odnoszące się głów­
nie do spraw polskich. Mamy w ięc rok 1807 i  a n a ­
lizę nastro ju  społeczeństw a polskiego — działal­
ność dyrektorjuim generalnego Kom isji rządzącej, 
rokow ania deiim itacyjne polsko-pruskie, ciekawe 
motały i zapiski z korespondencji ks. A dam a Czar- 
toiyekiego. Epoce bliższej poświęcone są studja 
jiad W . Ks. Pozinańskicm w  początkach -wojny 
(krymskiej. Całość zbioru niesie pożądane i cenne 
przyczynki do historji porożbiorowoj, przed k tó rą  
oi‘)wiera się nowo polo wdzięcznych dociekań dla 

[naszych histeryków .
— PRZEKŁADY Z LITER ATU RY  PO LSK IEJ. 

Tow arzystw o w ydaw nicze francuskie >Be]]es-Let-
[«tiros« przystąpiło  do w ydaw nictw a najcelniejszych 
Gd w m ów  lite ra tu ry  w szechśw iatow ej. Specjalna 
komisja pud przewodnictwom  prof. Sorbony, E n i-  

;]a B nn g eo is , om awiała przygotow anie do iwyda- 
.v/nictwa powyższego przekładów  arcydzieł lite ra ­
tu ry  polskiej. N a pienesz-y ogień pójdą ►Pamię­
tn ik i Paska* w św ietnym  przekładzie Paw ia Ca- 

j« n ;  następnie dzieła K rasickiego w e w spółczes­
nymi przekładzie przyjaciela jego, kanon ika wileń­
skiego, L a v rh ic i‘a: wre-szdc miają być w ydane 
lis ty  A dam a Mickiewicza. Rów mcż księgarnia. La- 
roufpróa przygotow uje podręczne wyd;uiie Histo- 
r ji Pi lskiej H enryka G rappin. i

— NOWE KSIĄŻKI;
K arol Hubert • (R C S IT O iiO W S K 1 r S traszne dzio- 
oi. Bajka w 3 ak tach . Warszawa* 1022. Tow w y­
dawnicze. j

W itold BUNłKUJW lGZ: Wiaizon i róża. Korne- 
ć ja  w  3 ak tach . Lwów-Poznań. N akładem  Wydał- 
w nlotw a polskiego (

Teodor TO EPLITZ: Z dziejów  rozbudowy W ar­
szawy7 po w ojnach napoleońskich. W arszaw a 1922. 
Tcw . wydawnicze.

Stanisław7 SZ.POTAŃSKI: O pojm owaniu Mic- 
'kic-wicza. W arszaw a. 1922. N akładem  au to ra , (Fo- 
le rrika  z prof. Kall en ba chora i prof. W. L. Ja w o r­
skim  z racji k ry tyk i dzieła autora, o Mickiewiczu).

O skar Y IL D E : T iogedja  florencka. Tłumacze- 
jn ie  i posłowie W acław a R og^w kza . W arszaw a. 
Tow. w ydaw nicze »Tgnjs«.

A ndrzej STRUG: Mogiła nieznanego żołnierza. 
Powieść. Wa-iszawa. Tow. w ydaw nicze *fenfe«.

Oskar W ILD E: D e rrofuindis L isty  i  im pressie 
więzienne. W  przekładzie R  Cenfmersz,worowej. 
W arszaw a. Spółka w ydaw nicza » V ita ' Nuova«.

CZYŻOWSKI: Ulica dziwna. D ram at w 3 ak ­
tach . W arszaw a. »Y ita Nuova«.
A natol FRANGĘ: Ogród E p ikura  Przełożyli
W . i J .  Dąbrow scy. W arszaw a. *Vita Nuova«.

! M LREŻFOY 8E I D S.: D ekabryści. Powieść. 
7 K raków , 1922.
l A leksander MELI: Dygoty7 duszy. Poezje. Kra- 
jków . K sięgarnia S. A. K rzyżanow skiego. S tr. 32.

człow ieka, którem u wierzy7, iż  pism o doię- "protr. Szysnwin As(k.3na* yt  ce lem  poroziurnieniacha,
czy z ięczrie  Przeorskiem u.

Indagow any n a  policji Teich pi-zyznał sie  że 
od dwóch la t jcefe członkiem  rzoebo-ałow aeldej 
o rganizacji kom unikycznej, tafe jkwtooj ' konsp i­
racy jnej i że jee®t*c za- czasów aw acjackich hoł­
dow ał zasadom  skrajnym  Dodał, że grupy tok ch 
konspiracyjnych członków7 znajdują się w7 k  a żelem 
lyioks?em soi o p » * y  6ło wojii Cz©€h i żs na,
czule ruchu konspiracyjnego w Czechach stoi 
członek parlamc-ntu c z cek i eg o, d r Sukrał, a  n a  
Rusi p rzv. karpackie j adw okat d r Gatt.y. Pierw szy 
swój pobyt w  P c to c e w  roku 1920 tłum aczy Teich 
poleceniem , danem mu pTzez kom i ter. P I. Między- 
m aredćwki n a  zachodnią Europę, ab y  rozejrzał 
się w działalności lwowskiej grupy  komunistyc-z, 
n e j:

I

s ię  z rząd em  yr [ąpmawateh, k tó re  b ę d ą  te m a te m  
o b rać  n a d c h o d z ą c e j k o le jn e j se s ji R a d y  L ig i 
N aro d ó w . W  sacjwgGłnoisci d t o d d  tu  o  api’«w y 
g d a ń sk ie .

P R Z Y B Y C IE  P O £ ł A LU B O M IR SK IE G O  
DO W A R S Z A W Y .

W
jm.roł 
bomr:

W Z N O W IF N IE  R U C H U  B U D O W LA N EG O  
W  W A R S Z A W IE .

W a rsz a w a , 26  iew aetuia (A\V). P>a>itk; B udo- 
w'lau;y( o ta y in w l cjd m iaóateinstwa ro b ó t p iW icz - 
nyich 200 ,000 .000  m a re k  w ce lu  w znow ien ia  

oraz, o.by zbadał w ydatk i, poczynione prz^z , ru c h u  bu tlo  w lane g o  w  W arszaw ie , pnz «-,z uiłzie-

lery. M’ związku z ten: aresztowana kilku oficerów 
podejrzanych o współudział w zamachu.

tzlał ekGRCłniczny
AM ERYKANIN O PRZYSZŁOŚCI GOSPO

w sw ej po-Jróży po Europie odw iedził
gdzie się zetknął z p~zedste.wiciełami rządu i na.

z ch w ilą  ob jęcie  G ó m o g o  Ś ląsk ą , ro zsz erze n ie  
ta m ż e  ó z ia ła ln c śc ł T o w a iz y s tw o , zaiX )czątko- 
w a n e j już  z re sz tą  p rzoz zakuyjaio k ilk u  o b je  li­
tó w  przemy&łow-ych i  w  tym. ce lu  zam ierzał 
v,‘ stosorwaiy-m czas-ie ^ s t ą p i ć  z w niosk iem  
p o w ięk sze n ia  o d p o w ied n io  lm pica łu  a k c y jn e g o  
p rz y  zn eh o w m n u , ja k  doty7c-hczas, cz y s to  pol­
sk ieg o  c h a ra k te ru  Tow arzwst-wn, 2293

* DRUGI TARG O R JE N T A l NY W  BF.A^ISLA 
'W IE (Preszburgu) w raz z w ystaw ą rękodzielni- 

5 , . ez<l Śłcoracji i Rusi P odkarpack iej odbędzie się
Polskę, | w f-pjacli od 9 do 16 iipca b. r. Odwiedzającym

przysługuje 7ó pTccciii zniżki pi-zy wia?,jh. oraz

tę  crganizację ze sum y 50.000 dolarów , n a d a ła , 
n e j na to cele z Anferykj.

la n ie  pożyictzełk k o tc ip ic ra l^ o m  roboranikóiw i n - 
rzediników . Z te@o 30 ,000 .000  zatojesitooiwano

K iedy bcw iem  w roku 1920 podczas najawdu btótoW ę dloanówz kooiperaltyw roboiaiiozych .
bolszewit kiego arm ja czerwona zbliżała się do i j 00 ,000 .000  maireik ottrzym a m a g is tr a t  wamszawr-
Sb.ąyja, w ówczas ma dane hasło m iał nastąpić w siki p a  nabotuy iffiw estycyjne, k tó re  b ęd ą  m og ły  
Pokco  przewrót. Aumje konne sow ieckie m iały 
p rsuw ać się w kierunku K arpat, aby  zająć stację

i . _ C* .2 ~ «An-TLAnnn/inie rr ta nbfllO fmifjłtT

zaiti.ndnić wmękazą ilość bezrobotnych. 
O SA D N IC TW O  W O JSK O W  E . 

W a rsza w a , 26 k w ie tn ia  (AWr). W t.vch
dniaich odlbędzio s ię  w  Boiwi&de: ze p rz y  u ó z ia je

ak  ow em u.

Pcfska-wągierbkśe rokowania 
h a n d l o w e

Z saM sądowej
K raków , 27 kw ietn ia.

t r z y  w y r o k i  ś m ie r c i .
W czoraj odbyła, się  w tu tejszym  sądzie w ojsko­

w ym  przy v licy  M enteluppich rozpraw a przeciw 
ezcrcgcwcom : Ja.iuw i Cyranowi, la t  23, K arolo­
w i Majcie, ła t  22 i Janow i Chyżemu, la t  22, odby­
w ającym  służbę w ojskow ą w  zakładzie m unduro­
wym w BitIskii, a oskarżonym: o to, żo w stycz­
niu b. r. sk iać ii z m agazynu tam tejszego  12 prze­
ścieradeł i 8 sienników , łącznej w artości 19.000 
& kp. K radzieży dopuścili się oskarżeni w  tein 
sposób, żo w nocy dostali się na dach m agazynu 
i 'wyjęli dachów ki, pot-zem otworom dosta li się 
do m agazynu.

I ’o przeprow adzone; rozpraw ie, k tó ra  w ykaza­
ła  w inę oskarżonych, zapadł w yrok, skazujący 
w szystkich trzech oskarżonych na m ocy ustaw y 
z dnia i sierpnia 1920 roku, na, k a rę  śmierci przez 
] ozstrzelanie. T rybunał przedstaw ił skazanych do 
łaski N aczelnika państw a.

ROZPRAW A PRZECIW K O  KOMUNIŚCIE.
W czoraj rozpoczęła się w tutejszym  sądzie okrę- 

grwy.iri karnym  przed ław ą przysięgłych rozpra­
w a  przeciw  28-letnicmu K arolow i Teiehowi, s tu ­
dentow i uniw ersy te tu  w7 Pradze, oskarżonem u 
o  7,brodnio zdrady głów nej.

W edle ak tu  oskarżen ia  spraw a przedstaw ia się 
następująco Policki państw ow a w K rakow ie, 
czyniąc z końcom wTześrJa ubiegłego roku poszu­
kiwania. za w spólnikam i zam achu w dniu o tw ar­
cia Targów  wschodnich na N aczelnika państw a 
w e Lwowie, napo tka ła  w7 dniu 26 w rześnia 1921 
roku w  K rakow ie w  m ieszkaniu Michała K ruka 
przy u licy  Podzam cze 1. 20 obcego mężczyznę, 
k tó ry  się podaw ał za K arola Tcich.n z Czechosło­
wacji. Z apytyw any o cel sw ojego przybycia, do 
K rakow a, ośw iadczył, że je s t studentem  praw  na 
ni śwe-rsytccie w  Pradze, a. zarazem  kupcem  i że 
fle P tlsk i p izyjechał pr.zed trzem a dniam i celem 
zwiedzenia Targów  wschodnich we Lwowie i zba­
daniu, jak ie  tow ary  m ogłaby P o 'sk a  enspor erwnć 
So Czech. P rzy  aresztow anym  znaleziono między 
krnemi list niezaiepiony, w ystosow any w języku 
poŁkim przez Myruna O sypa P rocykiew icza. s tm  
3 en ta  un iw ersy te tu  w Pradze, do L eona Przeor- 
Skiego w  Przem yślu, k tó ry  to  lislk dow odzi, że 
Procykiw  icz był zmuszony emigiow7ać z Galicji 
wschodniej i że jest członkiem ukraińsk iego  ko- 
cwtetu rew olucyjnego. W  zakończeniu pieze Pro- 
cykicwicz, że lis t ten  przebyła przo». K aro la  Tei-

wcz.łcwą Soryj, a równocześnie z tą. ak c ją  m iały  
w ystąpić zbrojno w ojska ukraińsk ie i wyw ołać
news tan ie  na P odkarpacia. L w ow ska grupa ko- . . .
L n .d s tv c :r  i, sto jącą w  zwi.ąztu z p r f L l  cr- N a ,cz y ra k a  p a s tw a -  n rau-
g-nniz-flcjami na Podkarpaciu , e tn y m a ła  w tedy  |  ^ c . j a J n to  o.sadontctwm WO0-
z W iednia owe 50.000 dolarów  n a  cele agitacyjne.

Tcich, w ładający  językam i: polskim, ruskim ,
rosyjskim , w ęgierskim  i  niem ieckim , zajm ow ał w 
partji komunistyc7>r.ej w  Pradze w7yb ijne  stano­
w isko i był specjalnie używamy7 do roboty kon ­
spiracyjnej. P row adził też przez dłuższy czas b iu­
ro pT»?owe w7 W iedniu, a ponieważ także był bie­
g ły  w  spraw ach polityczny ch i organizacyjnych 
przeto czeska paaTja kom unistyczna' przeznaczyła 
g'0  do- czynności v/ III. MiQdzy7narodi>wcc, kCdra 
pcwicrz.yfa mu refera t ukraińsk i i czynności łącz­
nikow e. Podczas swej pierw szej by tności w K ra­
kow ie w ieci«,.1920 roku Teich by ł w  spraw ach 
party jnych  w7 lokalu stow arzyszenia > roale-Sy- 
on« i  konferow ał tam  % jetlnym  z członków, aby 
sio dowiedzieć o ewcTituałncj chęci toj OTganiza.- 
cii przyłączenia się do I i i .  M iędzynarodówki. —
W  tvtm bowiem roku odbył się w  W iedniu mię'

szych sfer gospodarczych, zam ieścił po swym po- j 25 p l0Ctnt a i iżk i na biletach kolejow ych w Czo- 
wrocłe w nowojorskim  Dziannikn Izby A m eryk**  ' cliosicwacji. Cena legitym acji w ynosi 350 Mkp. 
sko-fn^lakłej dhiźezj? a n y k u ł o Pc.scc. Skreśli u s>zy* Jul; i m ac je  i  legitym acja w konsulacie krakow - 
wramnki i okoliczności, tow arzyszące now stawa- pvj,rn
niu j konsolidacji państw a polskiego, th .m aazy  au- '*  W YDZIERŻAW IENIE PORTU LIB A W SKIE- 
to-r tandne położenie finansow e Polski ciąg]enJ G 0  z  K v« i donoc-za: Grupa kapitalistów  am ery-

7-A Vsze ra k rajach , zaufijm a de  ̂ . otoki z pomocą ,-L̂ ^ oeipow iednią sum ę saMa-wjwą,
stwarzaima jej opinji nieprewajości i brak c iąg ło -' ; cjąg U och la t p>c-rt i w ybudow ać  >-a -
sei, c jest, zeAiem p. de St. I  wile. zunełnie rie- r j-torjuin w ielkie fab ryk i iokomotvw , oraz mas 
uzasadnione. Pcl.-ka Low cm , p>ô  c-aikowucan z je -1 (jj;l -wicLkit g;o przem ysłu. Rząd łotew ski o t

odbudować 
na jego te­

rn aszyn 
otrzy-

W ied eń , 26 k w ie tm ia  (P A T ) »U n w ersaI K o r- 
nempoiniriKSiB« dtomosi % Budatiae-szAu: Dnia, 1 m a ja  
a-ozpotomą s ię  r o lo w a n ia  m ię d zy  W ęg ram i a 
P o lsk ą  w  sp raw ie  t r a k ta tu  b an u k n y y g o . Otia 
r z ą d y  (ptiwyjgototwaJy iw^lozaupfiyąicy m arc-rjał, 
cłotyiotźątCiy ulclaldtu w; ^praiwiatch h an d lo w y c h , 

 ̂ | k o le jo w y ch , p o c z to w y c h  i te le g ra f ic z n y c h . Iv o - 
•beic ćteigOi, że  draoign eł&a- haaadSu ]ptnz,ez Czi&..hc- 
słoiwaieS znipowoacma, nits aiśe e ta n ie  n a  
Xirzes53k.-ofcBz.ac izawtotitciu w tlpourm aniogo nikładn.

N A G R A N IC Y  P O L S K O -L IT E W S K IE J . 
W ilno , 26 k w ie tn ia . (AY7) W  ęx^gratnicznych 

wio,9k?ich BieKnaai, Poidipnirdiziiu i K rg f e z k a c h  
dzynarod rw y  kongres »Poa3e-Syonistów*. k tó r \  ‘^rw a }a  p rzez  c a łą  r o c  z 24 n a  2 3  s trz e la n in a , 
og iam ną y iększością uchw alił przyłączeaue się do (kifcó%jbyfloi el&ie-hać w  c a łą i ókotlicy. I s tn ie je
III. M iędzynarodówki. \ jpr^aapusziezenic. że  lu d n o ść  m ie jscow a ch w y c iła

Z K rakow a w yjechał Teich do W arszaw y, a na za  |,ro ó . 
siśępnie do Czech, skąd w  grudniu  1920 r. udał 
się do Sztokholm u w spraw ach [<artyjnyek. W  po­
w rotnej drodze został w Niemczech aresztow any 
pod ziiirzutcm agitacji kom unistycznej na terenie 
Niemiec. Za imtciwcncją jednak  konsula czeskie­
go. ze;s.‘a ł po m iesięcznym  areszcie uw olniony 
i  w T Ó c i ł  do Pragi. Po raz w tóry  przyjeohał W  ich 
do K rak o w a w dniu 23 w rześnia ubiegłego rokiu.

dnuozesnii: i odbudowie, m a węaolkic te n e , b j stać  ma trzc rlą  część czystego zvskiT i po 50
się wacikiem państw em . Posiada łudnośe 30-,nd- 
ijonnową, practowitą, inteligentną, i patrjo tyczną, 
s tan  oświaty stale się polepsza, bogactw a iratarasl- 
ne są  w ielkie a pod względean rolmiazYin naety'k.o 
sam a sobie wysŁaa&za. ale będzie m ogła już w  b ie­
żącym  roku wywozie nadm iar swej produkcji rołBa­

ła tach  i-rzcjąe pO'rt, bez odszkodowania.

»TYGOCNIK HANDLÓWY<- num er 15 i 16
7,awiera następu jącą treść: O państw ow ym  podat- 
kai pizemysłoYiWTm. — W idoki handR z R osją s-Oy 
w iecką. — Sprawozdianra z posiedzeń kół zawo- 

czej, glóivnle do Niemiec, dzięki pracow itości f>'v j dcwycli S. K. P . — Z krakow skiej K ongregacji

przem ysłu i handlu, do k tórego  należał technicz­
n y  zarząd salin. M inisterstwo skarbu, mające w  
swom ręku  ty lko  handlow ą eksploatację tychże, 
stanęło bowiem na stanow isku, że dla u jednosta j­
n ienia i uproszczenia gospodarki salin w skazań om 
jest połączenie zarządów7 toeimtoznych i handao- 
wycłi w ręku  jednej w ładzy, oo obecnie ma w ejść 
w życie.

.. — — ...» — -  ..— . .. .  „ .- . f i  PRZEM YSŁ LUDOW Y. W  dniu 17 m arca
a stąd  a iial r.dać się do Przem yśla i Dxoiwa, czę- Gooir^ea. talo|^lCiEąlc,y za ^ an c ia . prcw izorycziiCgO  ^ T r^^ią-zane zostało w  K rakow ie T ow arzystw o

HoKfsriRria o igrał
P R O J E K T Y  T R A K T A T Ó W . 

W a rsz a w a , 27 ■kiwikjknia. (Tol. w ł.) : P iw cgląd  
Wi'CiC,zjO'rny« eLoiipsi % G o n u y : Pnt>jdkt L lo y d

ludności. Również bogate źródła i-d io w e  av Ga- ■ kupieckiej. — Z Zagłębia D ąbrow skiego. — Sta- 
łicji poizwołą jej n a  duży eksport do sąAedmch ty s ty k a  handlu drzewem — Kronika- — Z Ukra- 
krajów . ] inw sowieckiej. — Z Izby handlow ej polskc-wę-

: * TERM IN DO SKŁADANIA ZEZNAŃ o do g ó rsk ie j. — Z ijm ku trjeetenski-go.
chodzie *dcw w ym iaru  podatku  dochodoacego na  j   j ____
rok 1922. wyzunezon}' dla osób fizycznych i spud 
kćw  na dzień T m a.ja h. t., został p rzesun irty  ne 
dzioń 1 lipoą b. r. Dla osób pracenycłi utrzym any 
jest w mocy7 term in, oznaczony na dzień 1 s ie rp  
n ia  b. r. Obowiązek sk ład an ia  wyirazów uposażeń 
slnżbe-Yyeli, em erytur i za najem ną pracę został 
zawlecze uv.

* P R Z E JF C iE  SALIN PAŃ STW . PRZEZ MIN.
SKARBU. W  najbliższych dniach ma nastąp ić de­
finityw ne przejęcie zarządu  salin piaństwowych 
p r7.cz m inisterstw o skarbu, jako rezu lta t dłuż­
szych pe-Ttraktacy7j między7 niecn a ministerstwom

sPrz.tniysł ludow y*, wspzółctzioinia z ograniczoną 
pcieką . Celem tego T ow arzystw a je st m oralne 
i mat/-rjrhne popieranie istn iejących  Y-yOwóm"

mu iednak  n a  przeszkodzie stanęło a re sz to w an ie , t r a k t a tu  rozh rcjO .iia  n a  la t  10. p-owiieirz ( 7 o- 
go w  m ieszkaniu K ruków . A at do  s n ^ g o ło w ą g o  op>a(acmi3iąa. W !pi-

W  toku  dalszego śledztwa, okazało się, że Teich &nia|ch rika  ‘afiy saie równieiz (p0(g?ois!ki o ro w y m   ̂
w roku 1914 był oficerem rosyjskim . W  r. 1916 p ro je k c ie  <tr Benesza^ k tó - y  rn-asł z a n  oponow i artystyczno-hidow ego i domowego, pod
w czasie organizow ania konnicy przy  ukraińsk ich  zafwHincóoĄitKładiu m ię k ły  F ra n c ja , B e lg ją , ^  'hę jęcie inicjatyw y i udzielanie m aterjulnego p>opar- 
strzelcach e.ic7,cwy7ch w -tąp ił, ’;.ko p>oporuczaik,, en te n t  ą  i P o ls l.ą . W  łemiie d^logaicjii p o lsk ie j ^  zak ładania now ych placów ek w  pxnvyż- 
do  pułku siczowego, w  k tó rym  służył do m aja  l n ic  jeszcze • w o jd ^ c ie - ty m  nile wialdiomo.
1918 reku . W  okroeic okupacji Ukrainy7 p rz e z ' G onuą. 26 k w ie tn ia  (PA T ). KonferceinKya mię*

łąd. 
W - s t 
Ł75‘—- 
725‘—; 
fh0‘— 
405 
700* 
700*—

szych działach p>racv. N adto udzielać bed.zie To­
w arzystw o wszelkich inform aoyj o istniejących

Niemców podczas sta rc ia  ann ji bolszew ickiej i le -M z y  Lfoydesn G e c tg e m  a  B a rth o u ^ p rz y  u d z ia le  fa| , - Yu aci) j ytyiw orni ach orzom ysłowych, ja!!c ró-
gjonu cz,eskie<go z w oisltapu ausiirjaekiemi i n i e - 1 dra B en esza  ; otyezyla  sformowania rezc-ucji w  
mioclsicmi, przeszedł ze swoim szwadronem  do sprawie pokoju europejskiego. PotfocLtmiianaa co 
Icgjonu czeskiego i wraz. z nim cofnął się do okrę- 'd-o tckstlu  ayiKolucji jeszcze nie osiągnięto, 
gu eieńskiego. l id e m  z iegjoneim czeskim i p  ULTIMATUM DLA ROSJI,
stronie bolszewickiej b rał udział w  akcji w ojennej j B e r»fll 26  kw ietn ila  (P A T ). P ism o , Łftóne 
przeciw  kcntroe-wolucjonistom pod K azaniem , nad  ai),j(1in.:i  m a 3 a , w yipracow ali, ja tko  od-

110.

W ołgą i r.a Syberji. gdzie spo tka ł pułki polskie 
Z tym i w obec odm iennych zapatryw ań politycz- 
nycli nic mogli doiść <lc zgody i rozeszli się pod 
Irkuckiem . N astępnie, doszedłszy do W ładyw o- 
st-ołcu, porzucił Teich swój szwadron, gdyż nie 
chciał w alczyć przeciw  bolszewikom  i  d rogą m or­
ską przez Japcnję-T rijesć dosta ł się do P rag i 
z początkiem  roku  1819. T u w zięto go do cze­
skiego 28 p. p. i z mm w alczył przeciw  W ęgrom , 
a następuje Polsce. W  tym  czasie dosta ł się do 
niewoli piol&kioj pod_ Cieszynem i b y ł in ternow a­
ny w  Ttąbiu. sk ąd  po 10 d u iad i zbiegł. N astępnie 
udał się do P rag i i tam  n a  uniw ersytecie należał 
do akadem ickiej ukraińsk iej »Hrom ady«.

Na w czorajszej rozpraw ie zjawił się Tcich ele­
gancko ubrany  w  czerwoną odznakę w butonier­
ce. N a zapylanie przewodniczącego i p rokura to ra  
daje oskarżony  odpowiedzi bystre, operując sa- 
memi ogólnikami. Po oclezytanyj ak tu  oskarżenia, 
zam ącającem u także T cie iion i międ.zy innemi 
szpiegostwo, oskarżony z widocznem podniece­
niom zaznaczył, żc sjest rew olucjonistą, ale n i­
gdy mie był szpiegiem*.

P rzy jazdy  swoje do Tolski ttam aczy  polecenia­
mi. danemi mii co do  zasiągniecia i m lzieletiia o r­
ganizacjom  kom unistycznym  prak tycznych  infor- 
imacyj. Na zapylanie przew odniczącego, jak iego  
rodzaju m iały być to p rak tyczne inform acje, od­
pow iada z uśmiechem: »To je st p a l'ty j"y  sekret*. 

Po przesłuchaniu oskarżonego, k tó ry  w  zmpeł- 
>ści przyznaje się '"'o działalności k-'m unistycz- 

nej i pa zez.nauiach św iadków J \r  k a  i jego córki 
rozpraw ę odroczono do dnia dzisiejszego.

Rozprawie przewodniczy s. s. o. B aczyński, wo- 
tu ją  s. s. o, Federow icz i K raus, oskarża ppakiira- 
to r Sozaiiski. b roni z urzędu adw okat d r Schiff.

Posr^ t B k 7,2IHj I;0 p a M  "  ® 'ln a
W artizaw a, 27 (kw ietnia (To’, wd.) 1 iozc.aj 

iwno o godiz. 11 pow róci! z Wilna N ac ze ln ik  
państwa. N a idiwoine.u rpowita1' go  mimtótojr s j r a w  
wrewinę.tirizniyiah, a ;m i-to ir k o ł^ i, dów odbai k o r ­
pu su  j koimifcmdiaMfc narasta oiraE diygnitanze w oj- 
skoYvi.

MINISTROWIE MICHALSKI I SOSNKOWSKI 
U PREMJERA.

W arszawa, 27 k w ie tn ia  (Teł. wł.) W  oz oraj’ w 
poiłudnine p rz y b y li d ;o priOzyidiji'iiin Itod^7 m ini- 

-strów  ruiini-ster w o jn y  je n . Ś o sn k o w sk i i m ini- 
ą te r  s k a th u  d r  M ichalski i wsipółnie z prttm je- 
rem  Poinilkoweikim n a ra d z a l i  się. naid z a ła tw ie ­
niem spornej kw estji, dotyczącej uposażenia 
osób wojskowych. Nairalda trw a ła  d w ie  g o d zin y , 
nie dała jednak żadnych rezultatów. W obec 
te g o  sp raw a  p:re:e t a a a u a  z o s ta ła  'do ro z s trz y ­
g n ięc ia  Rad-zio miniis.tióiw.

PGWROT MIN. SKIRMUNTA.
W arszawa, 27 k w ie tn ia  (T eł. w ł.) M in ister­

stw o  sp ra w  Bąga«>nkiz.aj!&h o trz y m a ło  waado- 
moŚQ. że  m inistorr Skiramoit p o w ró c i do War­
szaw y w pierwszych dniach moja. P o  d ro d z e  
zakroyona s ię  minijsitietr w  ‘W i^-ouu  i  (Rzymie.

PRZYJAZD PROF. ASKENAZEGO Ą 
DO W ARSZAW Y.

Warszawa, 26 kw ietnia (P A T ). Przybył z 
fcćne,wy d o  War&zawy deięgWt rządu polskiego

p u w iad ź  n a  ro sy jsk ie  kGnibnpnejpozycje, ai k tó ic  
dz iś  m a b y ć  dscpęczione Czirozerincwa, będzie 
w e d łu g  domietaiiemia sYossistcihe Zeitramg« m ia ło  
charakter ulfiaiatuin. T eam in , w  ja k im  dkiegai- 
cja  sow ieicka mlalaiby się  oisaiiadiszj ć; p o d a n y  
j>&tst na 48 go lŚ an .

G en u a , 26  ‘k w ie tn ia  (PA T ). P o  -ntczioiraiaszicó 
ponow neg otdptowieidzi rosyjsikiej m ałe są -widoki 
dla rokowań % Rosjanami. S ta n o w isk o  (Rosja® 
i stanw iidkc refeiztyi p a ń s tw  różni się diametral­
nie, ta k  iż nikt więcej nie uważa porozumienia 
za możliwe.

P R Z Y JA Z D  L E N IN A  DO G E N U Y . .
I o n d y n , 2 6  kw iia tn ia  (PA T ). -D a ily  ExpróS.a« 

(fawialduijo sio  z  G&gft- óe L en in  oazek iw  a n y  ie s t 
ta m  w7 c iąg u  ty g c  in ia .  Z am ierza  on  a.idaić się 
do G onuy , aiby tam u ż y ć  swelgo w pływ tu w  oofc 
pitz-cazkodizeaiia aefrwaniu' koaifetrcni&ii1.

A P R O B A T A  P O L IT Y K I P O IN C A R E G O .
P a^ y ż , 26 ikw^ótinia- (P A P ). Dotyieluraais na* 

ditfezły n a  ręicic omicairego rozop.lc.jie rad g e n e ­
ra ln y c h  24  dietpatFraanentów F ra n c ji .  nW iradają- 
cych zupełne zaufanie dla rządu.

Dolary St. Zjcdn.

WNIOSEK POLSKI O POW IĘKSZENIE  
LICZEY CZŁONKÓW RADY NAJW YŻSZEJ.

Paryż, 26 fcwacfcria (PAT). WMdlug wiado­
mości, pofdhioMteąicych i f i  za-ódSa .polsiki^go, ^  
(czynił rząd p okki w  Radzie Najwyższej wnio- 
sek, aby liczba członków Rady Najwyższej 
była powiększona o  delegata polskiego w  imie­
niu Poilslki i  czechosłow ackiego didlegalta w 
imiitiiiiiu malej enteniy.

Obaj ci pizcdistaiwitdiale micłiby hirać rAzral 
zarówno w mstaidlaiah, jadę i y uchwalaicih Prady 
Najwyiżsizoj.

ODDANIE POLSCE G. ŚLĄSKA.
Opole, 26 ku kjbnia (P A T ). Komisja mjedzy- 

soiju.sznaiciza. zaw isała na dEiień 4 m aja rętprozen- 
i-antów Niieimioc i Polski lia kcnfcinenicję e po- 
wndiu nrrŁygotcwania oddania obsadzonegc ob­
szaru Górnego Śląeka.

Itóźne afaWdki psliiytzns
ODZNACZENIE RUMUŃSKIE DLA MIN. SOSN- 

KOWSKIEGO. Z Warszawy telefonują nam: WTzo- 
raj w południe do ministra Sosnkow skiego pray 
był poseł runiuirski ll&rescu i wręozył mu wielłd 
krzyż i wielką wstęgę korony rumuńskiej z dyplo­
mem, podpisar.Ym przez króla Ferdynanda.

ST INNLS WŁAŚCICIELEM DZIENNIKA FINLAN­
DZKIEGO. Największy dzienni*, konserwatywny w 
Firlandji iMusi Suomi* przesz-m na własnc-śo Stinne- 
sa. Redakcja zastała odpaaa dnio zmieniona.
_ AGIT/CJĄ L^MUNISTÓW ROSYJSKICH NA ZA­
CHODZIE. Z Moskwy donoszą 16 bm.: Komitet wy­
konawczy trzeciej międzynarodówki uchwalił prze­
znaczyć 250.000 :ubłi w zlocie na p parcie stronnictw 
komur.istvcznvc-b we FrarLi. Anclji i we Włoszech.

ZAMORDOWANIE KOMISARZA LUDOWEGO. Z 
Moskwy- donoszą: Zastępca komisarza ludowego dla 
spraw oświaty ludowej, Ligkens został namordowany 
przez bandytów w Jaicae, gdzie bawił dla wypoczyn­
ku.

ZAMORDOWANIE JENERAŁA RLa N JZKIEGO.
.Jenerał Aaamson, dowódca orygaa* armji wolnego 
państwa irlandzkiego, został ostatniej nocy7 zamordo­
wany w Dublinie na ulicy przez zwolenników de Ya-

rarzys-twu- z a  nok 1921 w kwiocie 38,190.226  
M kp. 48  fen .: p rz e le w a ją c  10%  czy steg o  z y ­
s k u  d »  fu n d u szu  rezerw iow ego i  10%  p o zo s ta ­
łe j k w o ty  n a  ta n tie m y  d la  R a d y  zaw iadow - 
czej, w ydzie lić  4.500.000 M kp. na fu n d u s z  p en  
s y jn y  d la  u rzę d n ik ó w , z  reszty7 a ś  o rzezn a- 
czyc 24,500.000 M kp. Jia d y w id en d ę  d la  a lt ej o- 
na rju szó w , k tó r ą  w -p ta c a ć  się  b ęd z ie  w  w y so ­
k o śc i 50% o d  n o m in a ln e j wartośc-i a k c ji. Z a  
ow ocną p ra c ę  d la  d o b ra  T o w a rz y s tw a , w y ra ­
żoną n ie  t\1 e  d o ty c h cz aso w em i z y sk am i, ile  
iB iten sy w u o śd ą  p ra c , s ta n o w ią c y c h  silne  p o d ­
w a lin y  d li. d a lsz e g o  ro z k w itu  T ow arzystw a;, 
W aln e  Z g ro m ad z en ie  uch w itlilo  je d n o m y śln ie  
w y ra z ić  p o d z ię k o w a n ie  d y re k c ji  z naczelny7m 
d y re k to re m  inż . M arjan em  S zy d ło w sk im  n a  
czele.

W  ty m ż e  dniu. o d b y ło  się  p o sied zen ie  R a d y  
za w iad o w czej, n a  k tó re m  obwadow-ano n a d  po ­
ru sz o n ą  n a  lY a ln em  Z g ro m ad z en iu  k w e s t ą  
p o w ięk sze n ia  k a p i ta łu  w zw ią zk u  z p rz y łą c z e ­
n iem  d o  P o lsk i G ó rn eg o  Ś łask a , co o tw ie ra  
p iz e d  p rz e m y słe m  i L an d 'em  p o lsk im  now e, 
p o w aż n e  zad p n io  i  p e rsp ek ty 7w v. R a d a  z a w a -  
d o w cz a  s tw ie rd z iła , że  k a p ita ł o b ecn y , ooej- 
m u ją c y  105 ,000 .000  M kp. k a p i ta łu  a k c y jn e g o  
i 409 .000 .000  Mkp- fu n d u sz ó w  rez e rw o w y c h , 
w y s ta rc z a  n a  re a liz a c je  p ro g ra m u  n r a c y  w do­
ty c h c z a so w y m  za k re s ie , p rz e w id a ie  .ednaK.,

Franki belgijskie 
Franki szwaji-arskie

w nież ę.tiśrednltzyć w nabyw aniu  marerjiałów, w 
dostarczaniu  artystycznych  w z o ró w ,i m odeli dn 
w ykonyw ania przem ysłu Indowego i domowego.
W tym  celu założy T ow arzystw o ajencje handlo- 

‘w e. o a z  przyjm ować będzie reprezen tacje po­
szczególnych fabryk i w ytw órni, tudzież urządzać 
w ystaw y  ta k  w państw ie, jak  i z.a graaroam :' —
W końcti przyjm ow ać będzie dy rekc ja  gotów kę, 
złóż.mą przez, swoich członków i osoby pryw atoe, 
jako k k a tę  na Tacbunek bieżący, w yłącznie n a  
cele łiandlowe, k tó ra  odpowiednio do przeprow a­
dzonych interesów kupieckich będzie oprocento­
w ana. Członkiem T ow arzystw a może być każda 
osoba fizyczna lub p raw na narodow ości polskiej, 
k tó ra  podpisze deklarację n rzy g ąp ien ia  do T ow a 
rzystw a, złoży w pisow e 100.— Mkp. i p rzynaj­
mniej jeden udział w kw ocie 1.000.— Ml p.

Biuro Tow arzystw a znajduje się w lok.alnośdach 
^Powszechnego Związku artystów * w K rakow ie 
przy  placu św. D ucha na I. piętrz,e (Dom arty - jlm iary  kanad. 
Stów ). IY pi;v n a  członków przejm ow ać, oraz 'Frank' francuskie 
w szelkich b liższych , liaformacyj udzielać będzie 
dy rekc ja  codziennie od. godz. 10 do 1 i od 4 do 6.

Do B ady  nadzorczej w chodzą prezes: T m  cen­
ty  W c d z in o w tk ł, ' zastępca; Włodzienieirz Taim a- 
jer; s tk ro ia rz : T adeusz Y-^naiańslri. Członkowie:
Wakrj.am Krycański, H enryk Maist J a n  P aszka ,
Ja n  Tarczałow icz, Miiosła.w Zarzycki,- Bronisław  
Zł crc.wski. D yrekcja: M ieczysław B arczyk, P a­
weł 8bw iertnia,' zastępca: Jimil Medusk., K om isja 
rew izyjna: ks. .Tan Litw in, Czesław Moduski, S ta 
miciaw P iy l. S yndyk T ow arzystw a: d r  T^odcusz 
Zakrzewski.

* W ALNE ZGROMADZENIE 1 P. G. W  d.
20 b. m. o d by ło  się w  K ra k o w ie  d o ro cz n e  W a l 
ne  Z g ro m ad zen ie  ak c jo n o rju sz ó w  T o w a rz y ­
s tw a  d la  P rzedsięb io rstw 7 G ó rn icz y ch  » T E P E - 
GE-< S. A . pod  n rzew odnictw rem  p re z e sa  Raidy 
zau .iad o w cze j T o w a rz y s tw a , p . T a d e u s z a  Fi- 
lippiegio.

P o  p ized ło żen au  p rze z  Z a rz ą d  sp ra w o z d a n ia  
i bilatnsu z a  ro k  g o sp o d a rc z y  1921, k tó r e  zo­
s ta ły  je d n o m y śln ie  p rze z  z e b ran y ch  p rz y ję te ,
■oraz pto a p ro b o w a n iu  sp ra w o z d a n ia  K om isji 
re w iz y jn e j, W a ln e  Z g ro m ad zen ie  u ch w a liło  w  
n a s tę p u ją c y  sp o só b  ro zd z ie lić  c z y s ty  z y s k  To-

W i a d o m o ś o !  y : e ł d o w 8
Z CIELDY KRAKOWSKIEJ. Dla walut zachadmcf 

urposebienio mocniejsze, natomiast, panująca xl kilku 
dm tendencja zwyżkowa dla marki niemieckiej rrw 
fiiliła się. AV obrokach przekazowych straciłr wozw-rąj. 
3 'A punktu. Dolary zyskałj 50 punktów, franki Iran-' 
cuskie szacowano wyżej o 35 punktów szwajcarskie 
o 5. funty szterkngi o 100, korony czeskie o 1 punkt.

W dziale akej-j przemysłowych i handlowych ruch 
mierny. Dziesicciotnc gatumtami obracano mewiele po 
kursie utrzymanym. Większe zainteresowanie dla 
►Sierszy ęśmiczej*, która zyskała 3u0 punktów. —< 
Akcje bi-jnkowe i juipiery procentowe bez ruohu.

Ceduła'kursowa g i e ł d y  k r a k o w s k i e j
z dnia 25 kwietnia 1922

ofiar,
Potoki Bank przemyslowj 
Bank Hipoteczny 
Bank Małopolski 
Ziemski Ba.iK Kredytowy 
Pows Bank Kredytowy 
Akc. Bank Związkowy 
Bank ziem dlr. kresów I^ió-ut 
"ra k Kredytowy w Waisrawie 
Polskie Tow handlowe

- Transakcja 
Handl. Spółka akc. slmpe.-t*

Transakcja
►Polski Gioh* 
żegluga PoisKa 
Zieleniewski

Transakcja 
H. Cegieiski fabr. masz. P iznań

Transakcja 
Tarsz. Ska akc. bud parów.

Transakcja 
►Trzebinia* fabr masz. i narz. rom

Transakcja
Zakłady atnun. >Poctok«
►Autimotrr* rabryka samoeh 
F ibi Pi.rthnd Cementu Szczakows 
rGorka* fabryk. wenta 
Sierszanakii zakłady górnicze

Transakcja 
Tepege- Tow. dla przeds. górn.

Polskt Nafta
Transakcja

-Oikosi
-Pezet* powsz. zakl. bud 
Fabr. prze.w. tłuszcz, w Trzebini 
►Krakus* Zjed. fabr. przetw. wysk.

Transakcja 
Fabryka porcelany w Ćmielowie 
Fabi. i raf. cukru w Chodororeie

Transakcja
Waluty ł dewizy: i

Kup. *nrz. CłeT
3775‘— 8Ł)25‘— 3775— S92b;—.

Transakcja 88i5‘—
3575‘— 3700‘— 3575‘— 370w —

3.»5*— 3651— 360“— 371 -
32Ó’— 333— 330‘— 54ł
745‘— 7ti5‘— 745'— 765‘—

600*—
825‘—
650‘—*
5501—
35U1—
CćC —
600 —

SOPO*— s-żoo*— 
000"— 700*—< 

■G50‘— 
225'— 275'—!

£50-—. 
750'— 850 — 
3CWC— 850 — 

6400'— 6700 — 
6' *T— 

2400‘— 25n0‘— 
2450'—. 

1250‘— 130Ó - 
7275'— 

1900'— 2000‘— 
1950 — 

750'— 85ó'—i 
1 1 0 0 '—  1 2 0 0 “—  

1 7 0 0 0 '— m. ,u‘— 
6JOO‘— 630Ó‘— 
6i0o — 6 7 0 0 - 
350i)‘— 3G00‘— 
5800*— 62O0‘— 
2 0 0 0 '—  n ? 0 0 ‘—  

2050'— 
5r’00‘— 6000 — 
W00‘— lźJW — 
8800 — 4000'— 
2850'— 8050 — 
2900 — 2350 — 
4 Sou'— 5000’— 
3300'— 35001— 
340iT— 3460 —

Funty szteik 
Marla niemieckie ’

Korony austr.

Korony czeskio 
Korony węgierskie 
Lei rumnpskie 
Lir 7 włoskie

16800'— 17400"— 16800'— 17400'-
14‘20 15'—

Transakcja 
0‘50 0‘52

Transakcja. 
74'50 75-50
5‘— 5‘25

23'— 25'^-
200'— 220‘—

3 4‘20 
1 640 
10“50

75‘50
5‘—

24‘—
300'—

157- 
•14'3« 
tu5£ 
C 51 

7G5^ 
5‘25 

26 ' —  

2'0*—
GIEŁDA PRASKA. (26 kwietnia). Berlin 18'36, War* 

sza,ra t2C‘5G—140‘5C, maika niemiecka 1830, mark? 
polska 120‘5C—140‘Ni.

GIE^Dz CZWAJCa RSKA. (26 kwietnia) Berlin 1 ‘84 
Holandja_ 195 45, łsowy York 5T4. Londyn 22‘74 Pa­
ryż 47‘65, M.;djolan 27’65, BjUksela 43‘&o, Kopannags 
109, S/.tokholm 133’80. Cliirystjanja 968,’B, Madryi 
80, Buenos Aires 183*25, Praga 1 905, Budapeszt 0 66, 
Zagrzeb 1‘35. Warszawa 0*13, Wicher 0‘06*/*> austr, 
korona steoiplowana 0‘00 7/8.

C Z A R N A  G IE Ł D A  YV W A R S Z A W iE  Z ^ 'a r sz a w y

rp pła  _ ... -------  -----
cuikłc 365, funty szterlingi 17.300, 100 rubli zlotycr 
19ł.O(W mk.

CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE. Ze Lwowa telf 
fonują nam: Na czarnej giełdzie dla walut tcndmc.ia 
chwiejna. Płacono i akr najwyższe kursa za dolary 
3Slf marki nicmiecKie 15‘70, korony cztr1 75 fran 
ki francuskie 350. hm ty szterlingi 16.500, frank) 
zwajcarskie 91  mk.

Odpowiedziidnr r odakior:
B 1 C H A L  K G N O F l S S i T Ł

f®\KLADBŁl \
WYDAWNIC1'Y/A „N O W E J  R E  F O R M Y:

P̂ÓIŁ) I Of , OÓp

^ ^ d e s ł a s i a .
Artykttlj w iya» śn*Je «>* «“ Redaicjł,

L S c y t a e f a

N a pc^sław iO  zezw o len ia  tu te ja z e g e  nragis a  
tu  z  d a ty  19 k w ie tn ia  b. r. L. 223/22, I c, o d  
bodzie sie  w  p ią te k . 28 kwietnia b. r., o g o d z i­
nie 10 przed południem w lo k a lu  p. A d o lfa  R o ­
se n b au m a , K ra k ó w , u lie a  P a w ia  1. 2 , PUBLI­
CZNA LICYTa CJA w iększej partji obuwia 
2245 3 dziecinnego.

K A N D Y D A T  A D W O K a C K I z su b s ty tu c ją , 
łu b  a d w o k a t ru ty n o w a n y , zd o ln y  i  e n e rg ic z n y  
p o sz u k iw an y  do  w sp ó łp ra c y  ru c h k w e i k a n c o  
la r j i  w  K rakow ue. O fe rty  (z referenc jam i)1 n a d ­
sy ła ć  n a le ż y  n o o : >Z d o lny  a d w o k a t*  d o  b iu ra  
o g ło szeń  F e lik s a  S ta t te r a ,  K ra k ć w . u l. G ro d z  
ka  1. 13. 21 7 4  3 ,
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P r a M  Mytzny po Kriosie.
%- Rezkłsd jazdy kniei żelaznych z &*’«kewa.

Ni 1 o g OT4 posp. d« Lwowa; Nr 6% « g. 5-20 p«sp. do Kry
micy i Zagórza; Nr 6103 o g, 5‘40 poap. do Zakopanego i Rabki;
iTNr 791 o g. 7-03 os*b. do Lublina przez Rozwadów i łtzesrsw  ; Nr 221 
« g. 7'50 oseb. do Bochni; Nr 1411 o g, 8-25 co»b. do Wioliczk' 
■Nr 6101 o g. 8-00 poap. do Zakepanegc, Nr 409 o g. 9 20 p*sp, go 
Lwowa; Nr 21 o jf: 10-10 osob. do Lwowa; Nr 611 o g. 11-00 esob. 
do Krynicy przez Tarnów; Nr 1213 o g. 13.25 os»b. do Zakopanego 
i Nowego Sącza; Nr 1413 o g. 14-00 osob. do Wieliczki i Oświęc-uRa; 
Nr 6213 o g. 14'20 oaob. do Kocmyrzowa; Nr 225 o g. 14'35 osob. do 
Tarnowa; Nr 723 o g. 18 50 osob. do Lublina przez Razwadiw: Nr 223 
j g. 19 25 osob. dn Tarnowa; Nr 23 o g. i£'55 osob. do Lwowa;
Nr 1415 o g. 20'25 osob. do,Wieliczki; Nr 613 o g. 20-55 osob. do
Noweg i Sącza przaz Tarnów;

Nr 1215 o g. 2210 osob. do Zakonanogo i Nowego Sącza; Nr 25 
} g. 23-10 orob. do Lwowa; Nr 4 o g. 0'35 po:p. do 'Warszaw ; Nr 16 
» g. 0-50 osob. do Warszawy; Ni 24 o g, 5-00 osob. de Piotrowic; 
Nr JJ06 o g. 6 05 posp. do Piot'owns (Pragi, Wiednia, Paryża); Nr 2
0 g. 6-42 posa. do Warszawy; Nr 12 o g, 10'20 osob. do TSarazawy; 
Nr 26 o g. 11 40 osob. do Pietiewk Nr 112 o g, 13-35 aseb. do Trea- 
oini: Nr 112 o g. 14'45 osob. do Iietrawic; Nr 912 o g. 17.00 essb. 
Jo Warszawy prrsz Dęl-iin; ? r 122 o g. 17-40 o»b. io Cieszyna.
Żywca przez Dziedzice; Nr 14 e g. 1935 osob. do Warszawy; Nr 419 
p. 21-45 pusp. do Poznania; Nr 6 o g. 2300 posp. do Warszawy.

Wlsctze:
W OjfYÓdiiwO, ni. Basztowa L. 26, teł. 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda cd 11—1. godz. nrzęd.: od 8—3, dla stron od 19—1.
S ta ro s tw o  krakow sk im i nl. Starowiślna L. 13, tel. 3554; 

godz. przyjęć: starosta od 11—1, godz. urzed . od 8—3, dla stron 
od 1 0 -1 .

}  Bf“ gisS rat, plzr f W .  Świętych L. 3, teł. 46; gacz. przyjąć 
w prezydjam miasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godz.

hirzęd. ot 8—2.
I ‘ Izb a  S k arb o w a , u!. Helclów L. 2, teł. 225; godz. przyjęć: 
'prezes od 12—1, godz. nrzęd.: od 8—3, dla itran od 9—1

W a w i i  i  u a z e . :
ZasnOk kró le<  sk l ca Wawsla zwiedzać możift Od gbdztny 

9 do z»r»k" Wstęp do Zamku 20 nkp. /Zarząd Zamka królewssiego 
tal/ 1262). K m e n s a  n a ro u n w o , Sakiew ce, tm  166. otw. codzieanie 
)d 1 0 -2 , wstęp 50 mkp. k s t c i a  6 i ‘ yrL.s3i, nl. Wolska L. 10, 
jel. 519; otwarte w niedziele i śroiy od 10—2. wstęp 50 arkę. Boaa
1 b tE zo tisi ł .  M atejk i, ul. Floijaask* 41, otw. nodNennie od 10—2, 
wstęp 50 mkp. M ttzeum  Czar s r y c t t r i r ,  ul. Pijarska L. 6, otw 
r-e wtłiki i piątki od 10—12. W* tą iih i? M a r 'u  ar p r z — jz l~  sue, 
nl. Smoleńsk 9, tel. 1339. otw. ud 1 0 —1, wstęp 5 mkp. W yctaw a 
T o w a rz y s tw a  sz tu k  p .ę k tr  eai pl Szczepański 1, tel, 8, otw. co­
dziennie cd 10—4 popoł.; wstęp IW  mkp.

Biura ogtoszsń kupna 
i spps&fiaży.

Koncesjonowane Biaro kupna 
i sprzed»«y nierachomo-ci. Dom dla 
handlu ! przemysłu W l*dyciav/ą 
R s^S alogS , Zwierzyniecka 1. 22, 
poswda każdego czasu dHŻy wybór 
realności, majątków, ziem i t. p.

„UczS4WO&ć“ Biurekui>nai sprze­
daży kamienic, r.alncści, folwaików 
zprzedaje i przyjmuje do kupna, 
Podwale 3, obuk poczty.

Ogłoszenia i reklamy kolajowe 
„i-’u ,L ':, 8, A., ul. Szczepańska 9. 
tel. 369.

Powszechne Biuro reklamy „P ia»  
Sa“,Karmelicka 16, tel.2-386, przyj­
muje ugloszenia do wszystkich cza­
sopism krajowych i zagranicznych.

Biuro ogłoszeń i reklamy ,.Przy- 
j»«*l“ J a n  i t ł u :  t, Dębniki, 
nl. Madaliśskiego 18.

„Ł at11, Szewska 18. Ogłoszenia 
miejscowe, krajowe i zagraniczne.

Biuro ogłoszeń i wszeikisj rekla- 
ro F sldas b ta itl-r, Grodzka I. 13, 
telefon 1.351.

Ogłoszenia do pism całego świata 
projektaje i przyjmuje Biaro rekla­
my p-a8*wej ,.P ro m ie ń '1, K ra ­
k ó w , S y n e k  gS. £0.

Fabryki,
z.jednorzous fabryki tutek i bi­

bułek £ j£ £ o  »r ti ,  E e r l ic z k a  i  
Spółka z ogr. ody.

Fabryka oct* spirytusowego, mu­
sztardy, syuapizmów, konserw, eraz 
tłocearnia olejów, S a b le a z  I Syn, 
Zwier-jnisc, nl, Król. Jadwigi,

Zakłady przemysłowe „ la ó  *.« 
- i r j a “ Spółka z ogr. odp ISiira 
Kapucyńska 7, tel. 2541. Własne 
zakłady.

W ytwórni®  to s te r  I su iilic r-
a i a  szkła. Kraków, Aleja .Mickie­
wicza 23.

TSjtw ót-gia w itr  - ty  i  z i ^ a a  
OSźkleń, Kraków, Rzeźnicza 1) 8.

M atspokii w jtsrórsia fcwł" żo- 
lazrrch  i blaszanych A. S^JO - 
r s e ! s b i»  io, ul. /w. Łarśarsa 1*.

,,8!©rj: i“, fłbryza świec, wyro­
bów woskawych. Spółka z ogr. oip.. 
Sławkowska 11.

Pracownia wózków J. Botw in, 
Fiorjańska 36 — wózki dziecięce 
oraz gumy.

F a r k i a r s i e  i p r a l n i e .
„T ęcza11 zjada. kiak. chem czns 

c*yszczelnie, orała.a i faTbiaraie 
„TęcŁta-Wisła-Lilja“, Spółka z ogr. 
por., w Kraso.fi*, nl. Czatnowioj- 
tke 1. 72—74, 11 sklepów w mi*- 
śoie, wykonają powierzona jaj ro­
boty w ciągu 6 dni.

Chemiczna pralnia i farbiaraia 
F ra u c . Bc.h euixa — Wykojtaąie 
w 6 gedziaacb. 0*atrala: ul. Grz»- 
górzŁłka 1. 30. Filjo: ftl. św. Jana 
F. 26 — nl. św. Śobastjswa 1. 11.

Przyjmuje do farbowania i chem. 
czysz3zeu:a w przeciągu 6 ani. — 
!. *rtŁmiisUfcCwŁC, ul. Grodzka 71, 
(naprzeciw hotela Royal).

E i a o .
K<ao 0ettczKi3.ee w gmachu 

Muzeum przumyrfswego, Sassiońsz 
1, 9; przedstawiania we wtorki, 
czwartki i niedziele.

E£sśęgg£?stle i sprzeda.- 
dr.isacii£Ć7V"i

Księgarnia i sp.zedaż gazet: 
-.S uck", S. A., nl. Szczepańska 9. 
tel. 369.

Ł a j e r a i f f i r j a  b s s a a e f y e z u  
i  jberfuaaarja.

Letoratorjum kesraetyczne F ra e  
c i s " ”* Cirfdrta 1. 3,
I. p., dobrze zaopatrzony zakład w wy­
roby kosmetyczne.

Pierwszerr-ędna peafumerja „Ai- 
b 3 ,J, Szczepańska 7, pflftca uaj- 
wybredniejss* perfamy, kremy, my. 
dłc krajowe i zagraniczne.

Powt5'9»nie
L o s w a i^ w ii ,

f X

znana perfumerja 
z i S ka, plac Szcze- 

pjit^oa k ts i etyki, pS?-:i 3
y  pirtwszaj jstcćci po ceń :eh

praystępu.yeh, — 
djartowych.

Skład przyborów

Flat^rjaEy tokstyine za- 
Maźy kraw. feonSeksfa 

1 gsj&sste ?ja.
Swad płócien i bielizny gotowej 

męskiej, damskiej i dziecięcej fika;- 
rja. E iiiiaaw a.ka , nl. Siawtow- 
s ta  !. 13.

R e jtc sa  f V?utkew!cz, Pod­
wale 6, firma pierwszorzędna, ar­
tystyczne wykonanie wszelkiego ro­
dzaju ubiorów męzkieh i damskich, 
znakomici przylciawacze — robot­
nicy pierwszej klasy — wykona­
nie pusktnalae — przeietdnym 
wykonaai# w przeciągu 24 gedzin

ZwistzPk k ra w c ó w  i j r a w -  
CY.yś, Mi.sełajska 13, Telofen Nr 
3037. Zamówionia wyioauje solid­
nie o 30*/, niżej cennika.

„ S sy k 11, pierwszorzędny Lahłai 
krawiecki, damski i męski BI. ElS- 
SPrs, Fiorjańska 36, I p., na Itwo.

Magazyn kenfekoii damskiej oraz 
ejcłan futer M. r is ts s a a n a  i H. 
F inka , plac Dominikański 2, I p., 
poleca najnowsze modele zagrań, 
w płaszczach i kort urnach dam­
skich. Własna pracownia.

P iaszcE # (ragłany) nieprzema- 
kalae, gotewa i na zamówienie. —
h . B rosz , ^T o rjań sk a  44 , Rok 
załsżtnia 1872.

Pasa tawarewy E. 3reltn“ra, 
Kraków. Rysak 13, peieca kapelu­
sza, fulary, jedwabie ortz wykirin- 
csą bioliznę. Cany przystępne.

Tracownia i magazyn obawia 
iTóseia P a lo n k a , u1. Zwierzy­
niecka 5.

„ZslOW flŁ1' ltrakow»ki«j fabryki 
obuwia inż. Drabniak i Sta, Czar­
nowiejska 70, naprawia obuwia na 
oczakaniu

Firma 3 .  W einm ann , S aro- 
wiślaa 6 — w wielkim wyburzę 
♦ł^jwie nięrkia laksusowe, jak*też 
h Wizna męskr i damska, kapel a- 
sge, ^ra ratki i t. d. Ceny konku- 
luncyjaa.

Solidna firma *tis,cla B i^ n d , 
Staiówiślaa 6 — na sezon ietnr 
pantifełki w różnych fasonach i 
ntjtotiniejszych kolorach, oraz wy- 
kw 'atne lakierki po cenach przy­
stępnych.

FaŁ yczay sh£: 3 i o?aco- 
WŁfa Ł a je lu a s y  oaarkich i mę­
skich Ł a '-w ik a  K re is le ra , n l. 
Fł& rjafseka 23.

kTsesisrąMowsiwa hastO. 
i  f i r ź « - jy c 2 e w £  -isC ît-Ji- 

ae i t-2 eb.5?ł ś8 »ł .
Towarzystwo handlowo-komisowe 

„StC ila11 Sp z ogr. odp,, nl. Zwie­
rzyniecka 7.

PnwsR&chnfe T o w ar sy s tw o
llfiLdiiewP Spółka zaraje-.tr, z ogr 
odp., ni. Zwierzyniecka E 6. tel. 
2183. Exp*rt. iapert, oraz har­
towna sprzedaż towarów kolonjal- 
nych.

Zakłady wydawaicze i przemy­
słowe „K yngraS11, S. A., Sławkow­
ska 1. 11.

Z akłily  przomys^owe „ T ą ^ sa 11, 
Spółka z «gr. por., Kraków, Czar­
nowiejska 72, ptloceją baterje kie­
szonkowa do laasoak elektrycznych 
z marką „Błysk1*.

Zakład instalacyjny dla wodi cią-
f ów, gazu, ogrzc wania. J%2ian 

'SŁisr, nl. św. Jana 10. Telefon 
Nr 574.

Contrulue Biuro spakycyjne W. 
B a ja 4 s ’:it, Kraków, Potccziego 9, 
teUfoa 3J18 i 19.

Spedycyjne - trans .ortow* i han­
dlowa S L „Wff.wtl11, ul. Potoc­
kiego 1. 9, Telefon 3426. Zastęp­
stwa we wszystkich większych 
miastach w Polsce i zagranicą.

^ e E l a u r a c j e ,  f e i w ś a r n f s ,  
u a k i e r n i e .

Restauracja „Stary Teatr"
wydaje ubiaćy od godz. 12 w po­
łudnie ho godz. 5 po nołidniu. Ga- 
b.nety dla zebrań towarzyskich. — 
L»kał otwarty po teatrze! Miejsce 
tpotkaria elity towarzystwa.

i.SsairOTrontja11 idawnifj A. So- 
sri). p la c  " p m i h i t ł i s k ł  7. —
liafot znakomity, kuchuia dobo­
rowa. ■

Restauracja uchodźców z kresów, 
ul, SławkowsKa 30; obiady z 2 dań 
180 mk, kolacja z 2 dau 200 P ik . 
Oprócz tego obiady i kolacje h la 
carte po cenach przyślęjnyc.h. — 
Przy obiedzie i kolacji p rjręr-w a 
koncertowa orkiestra brJsłta;Sk.

Enfet ir ra ty  A. Eaw c lra, Ry­
nek główny, pole-’a: wszelkiego :o 
dzain zakąeki, z'Eine i gorące, por- 
t«.r żywiecki, piwo jasaa 14*/, ra 
wft* na składzie. Lokal otirsrty 
oa 8-mcj rano do 10 tej wieczór.

Kiwis.mii Centralna Bsleai*- 
W8 Kraków, Dura-
jewskiego 1, wydaje obiady od g, 
12 do 5 po lołuiiniu. — Gabinety 
z pianinem urządzone atylswu dia 
zebrań tawerzyskich. Bufet obficie 
zaopatrzony

Fabryka cukrów, herbatników i 
czego!aby, t. yrób ciast i tortów, 
■fizef £€( r  KOI fo ;vsai, Bracka 7. 
Ceny przystępne, towar eierwszo- 
rzęduj.

S t e .
Właściwo źródło nabycia werel- 

kich maszyn do pisania i przybo­
rów do tychże niedośołgKlw.ej ja­
kości. Rok założenia )si02. Tolsfon 
Nr 32-48. Ł a lw ik  A ksm an , ni. 
S/ewska 10

J ó z e l Ł eih low icz, Rynek g ów 
ay 1. 11. — Skład przyborów den­
tystycznych

Aoljkwarjat artystyczny 
c h re ^ , l ni. Straszewskiego 27, tel. 
*A6 — starożytne meole, porcela a, 
ły p u j- ,  makaty, cbrizy, grafika, 
brązy i t. d. Otwarty w dni. po­
wszednie od 10—1 i od 3—5J

Zakład tspieerska - óokorau..yjny, 
mayazyn mebli i wyrób kołder 4 
S jfe iś sk l ,  Sławkowska 21. Tele­
fon Nr 3463.

9 y w a a j  strzyżone, kiliiay wła­
snego wyrobu poleca, NlfitCkPa' 
brr&fc, Śrekawha 30.

Zegarmistrz !Vlt>is8ł, Sławkow­
ska 16. zegarki biżuterja. — Itu- 
pujo zęby sztuo/.ne, platynę, bry­
lanty, oraz wszelką biżnterję.

„Pfcilstfelia11, Rynek gł. 9. — 
Kanno i sprzedaż pocztowych znacz­
ków krajowych i zagranicznych.

Handel żelazno - galanteryjny i 
przyborów kuchennych A uto  n l 
S tśslaK , ul. Zwierzyniecka 15.

S z k & sy .
Prawdziwa nczolnia pirania na 

maszynach systemem lO-pałcowym 
kmD.-tk A ksaiasi Szewska 10.

Dyp'omowana srkoła kroju dam­
skiego lfLa - Cii-nud t W 1,  uli a
Sławkowska 23, wydaje wszelki, 
formy.

Szkota kroju i syycia „ J ó z e f in a 1*, 
ul. Długa 11. Kursa kr»jo rozpo­
czynają s ę 1 i 15 każdego mie­
siąca. -

W yżlin: i nagranta 
s & s a p e b e d ó w .

Sonika „kaam aebaa11, Kapucyń- 
skz. 7, tel. 2541, wynajmuje samo­
chody na tury po uenarh najtań 
szych.

„■ ^nU tanlTator11, zakład wnl 
kui-ic*w*nia gum af t*nj«hilowych( 
Zwierzyniecka 23. W ^ tt ie m  Sir 
a u c tn M w .

s p c a s u t t  m P M  m i

z vrszystkiem i bez w yjątku  stacjam i 
i przystankam i, z w yr© tal micm linijP O L S K I  . I  .. .. ^

dw utorow ych, jednotorow ych i podjazdow ych 
l'r. K arpowicz, W arszaw a, uf. SJarazaJuowska 151
sp rzedają  w szystkie księgarn ie w k ra ju  i zagranicą. Cena 

720 mk*)., za zaliczeniom pocztowem 760 mk '
   m a m

E a ie ^ y to w a a y  ptd irzęiu ik  po­
cztowy pasEukuje odpewiadnioj 

iposady, za wyuagrodzeni*a» m i.i- 
main .ni Cjres mla pod „Bezol- 
V06Ś“ pityjmujc Administraaja 

J „Nowej Ref*rmyu. 2279

r f h s i t  dentystyesny, zdolry 
w r'botach kauczukowych 1 

łatyjh, puszukij* pondy <r Kra- 
ko wio. Zgłoszania; ul. Sławkowska 
1. 26, I  p.. F. M. 2266 1 J

Loka! frontow y
na parterze, w pobliża dworca oto- 
1,owego, z magazynem, oddam za 
raiaazkanio z 2 lub 3 "ukoi. Zjło- 
szeBia pod „A, S- 2 9 9 “ przyj­
muje Adminiztracja „N. Reformy1*. 

2272

6It|8Z fiIkIe roboty elektro-mecha- 
9 r  eiczne wykonuje wier-swo L. 
Unicki. mechaBik-apecjalizta. Zwie­
rzyniecka 1. 32, 111 p. “ 2274 4 3

F i? iegawce „wyżły11 ośmiotygo- 
dniowe, d» sprzedania: Grze­

górzecka I. 25, MicŁalik. 2273

jfR o d s I ic s r  zawedawy poszukuje 
\ t r  od 1 maja b. r. w Podgórzu 
J"b Krakowie 1 pekoju z wiktem. 
Dostarczy piowjanty i grzyjiaB 
wsrystkie warunki Umowa ustnie 
G o1"!.: 9—4, ul. św. Gertrudy 19, 
drzwi 14; inne godziny: Podgórze, 
Rynek 8. parter, na prawo. 2268

O d d a ń  za gotówkę lub akcje 
pospieszny samocłói ciężarowy 

„TrDolis- F iat1* turyńgki Maksy- 
ma’na szybkość 60 km, 35 koui, 
półtorej tony, na Bześciu dętych 
gumach. Znakemity na autobus, 
przewożesie towtrów. — Zaledwie 
używany, * najlepszym itaaie. — 
Zgłoszenia od 10—I I  i 5—6 „Pol- 
s ti Bidalec1*, Kraków, Straszew- 
zkiego d. 2279 ł 3

Poszukuje się
do thrócu chłopców 3- i 5- 
letniego, kobiety inteligentnej, 
młodej. Zgłoszenia: Dr Szcze­
pan Kruczek, lekarz powia­
towy, Lubaczów, obok Jaro­
sławia. Warunki zależne od 
umowy. 297 7 1 3

H a w y cieczlti w Zakopać 9m
rasz.ety. bnliony dla pirrAowo 

chorych i inae dtaki tesy, galasie 
t  passkach. ł r  ,aizy Chrabąszcz, 
Szczepańska 7. Zamówieaia usku­
tecznia się także w Zakopm»m, 
Kościeliska 26. 737 3 3

Mmmmi i
i m:gTenę usuwa muay proszek
E „lHigreno-flfer-

ó  in  J. Żądać w apte ach i szła- 
dach aptecznycii. A pioita A. Oą- 
seckiego v  Bairzzwie.

1774 10 30

Ga r n i tu ry  h lu b o w e , salonowe 
i otomany, poleca naitsniej 

J( iaf Luszowiur, zakład tapicerski, 
Flo-jańska 44; tamże przerabia »ię 
materaee. otom aar, meble i t. p’. 
po najaiiszych cenach. 1795 9 60

K eu sy p lee! a d w o k te k i
poszukaje po3=dj Ba prewincji. — 
Zgłsszeoia piwnin* pad „Adw u- 
l l“, ta ra !1 przyjmuje Adsaieiztracia 
„Nowej R e f o r m y 221* 3 3

Sta r s z a  cso& a, uczciwa, lubiąca 
mał# driici. psizukaje posady 

ttiehłiiząco Zgłoszenia pisemne poe 
„7. I9.*1 przyjmuje Admiflistraeja 
„Nowej Reformy1*. 2220 3 9

P rz y jm ie  s i§  z a r a z
agenta, względnie oodróżującega 
z driału korzennego i kolonialnega 
w jnie_scu i ewpnt. n i  prowincję 
za pr9;,izję. Zgłoszenia list»wnB i 
przyjmuje Airunis,.racja „Now ’ 
ReSorirfy * dla A gem a. 2225 2

K f U m i S K I
ZAKŁAD ODZIEŻY:

W  M M A M O W l i
poleca swe sklepy i magazyny tekstylna 

i? P cd gjrzii, p izy  ul. Nadw iślańskiej VŁ 
jakoteż Szatnię 

rv Erakowiej przy i:!. Szczepańskiej 3
sprzedaje hurtownie i detajlicznie towary:

wełniane i bawełniane na ubrania męskie i kostjumy 
damskie, cajgi, płótna białe na bieliznę, płócienka 
kolorowe, zefiry, drelichy, chustki duże i chustki 
na  głuwę, koce, gotowe ubrania męskie, płaszcze, kurtki, 

obuwie męskie, damskie, chłopięce i dziecięce.

0 0  p s s a i s s a :
1 R P . G H W A N i ®  l

paweł zupełnie zniszejone
przyjmuje do gruntownej naprawy i czyszczenia Pierwsza  
w r.tałopolsce pracownia dla naprawy maszyn biurowych. 

Wykonuje dokładnie, prędko i pud gwarancją.

W. Keyha, mechanik, Kraków, Fldrjadsk* X
T e l e f - r ,  Wr 1 5 7 7 .  6 2 1  23 0

300 3 (f-

f-J
J5B I U R O i i N F O R M A C Y J N E

TARGÓW WSCHODNICH WE LWGWiE
dia spray/ gospodarczych

nowo zorganizowane, wyposażone w pierwszorzędny aparat techniczny, rozporządza­
jąc# największym w Polsce materjałem adresowym krajowym i zagranicznym, 
zostaje oddane do użytku P. T. Interesentów.

B :uro uaziela wyjaśni sń we wszelkich sprawach, tyczących się przemysłu 
i handlo, jakoteż we wszelkich sprawach transportowych i celnych, tak kraiowych, 
jak i zagranicznych.

Zgłoszenia co do podaży i pobytu załatwia Biuro odwrotnie, znosząc się 
w tym celu bezpośrednio z zaiateresowanemi instytucjami, względnie linnami 
zagranicznemi, bada też ogłaszając odnośne wiadomości ze swego ramienia w oficjal­
nym organie „Targów Wschodnich1', „Biuletynie14 i czasopiśmie „Przegląd Handiowo- 
przemysłowy4*, któr# to pisma rozsyłane w tysiącach egzemplarzy bezpłatnie do 
wszelkich placówek rządowych i instytucyj przemysłowych i handlowych w kraju 
i zagranicą, najlepiej się do tego celu nadają.

Biuro podaje wiadomości o każdorazowym stanie rynków krajowych 
i zagranicznych, a na życzenie podejmuje się pośrednictwa przy przeprowadzaniu 
większych transakcyj.

Tajemnica kupiecka we wszelkich sprawach zostanie bezwzględnie zachowaną. 
Liczne zastępstwa we wazystkich miastach Polski i większych Europy zapewniają 
szybkie i korzystne załatwienia wszelkich życzeń P. T. Interesentów w dziedzinie 
przemysłowo-handlowej.

Uprasza sit; P. T. Przemysłowców i Kunców o nadesłanie swych prospektów, 
cenników, jakoteż wszelkich druków pod adresem Riura iufórmBcyjnegÓ 
„Targów Wschsda^h" wa iw o  wie* ul. Senatorska L. 6, parter. 2276

_ - J

•ii

REPREZENTACJA 
B R O W A R U  L I M A N O W S K I E G O

Kraków, ul. Hetmana Żółkiewskiego 14
::  dostarcza wysokustopniowe ::

piwo łaene, typu pilineóskiesn
i  - s ^ r m s c k ic t ia r n e . iy o u  m c n a c h i js K ie g  o

w beczkach i flaszkach.
T«lefon Nr 0223. 2175 3  a '  Telefon Nr 3223.

W Dri: -unii Literackiej m Krakowie, td. yairelłoóflkŁł Sa. U l.

I 1 I016W Y  
S i i l P  T Y T O N IO W Y

O L  l  o

M  11 g j przedni ej s^e j jakości hygjSStlfcAne tu lSJ
i bibułki do papierosów, wyrobu fabryk

m a s Y S M i w  w m m m  i  s p .
craz wszelkie przylory do palenia 2254 i 6 
esr po cenach przystępnych, - w

„ H l s E f f i  P E B L S W Y "
nadaje zębom perłową b_alość, 
usuwa kamień ślinowy, ciirom r‘03120 
zęby od psucia się i próchnienia.

$g£ĘT WSZĘDZIE DO KABIEIA!

-2C33 i 6

K a i d n
pan: domu do czyszrienia narsrń 
i sprzętów k u c h e n n y c h  o ż y w a  t y ln a

P R O M Y K
radykalny środek do otrzymania 
czystości w kuchni i domu.

Poznańskie Zal łnd> CLemiczne 
kśazimierz Chanielen ski T. A., Poz »ań-f?ló\vna

S T E N O T ^ P I S T K l
ze Btenografją polaka-niemieoltą, piszącej bio?!* na maszynie, sity 

pierwsiorzędnej, z dłużną praktyką, oraz 2246 2 3

P R A K T Y K A N T A  .
z u k o ic io a ą  szkołą handlową, postukujo więk.aza przedsiębiorstwo 

Pisem ne zgłoszenia: Kraków, skrytka pocztowa 101.

© c - e

świerkowy i jodłowy, pierwszorzędnej 
m a r  l i  i n a d tvó ra la d sk i® j,
w wie,kszyeh ilościach, bieżących roz­
miarów, z natychmiastową dostawą, ' 
sprzedaj# oraz podejmuj# się wyróbk7 

desek i brusów na zamów/eme

KOŃCEM OPZEiKS
Spółka z ogran. odpowiedz.

W8 b'~Ł £l2 , Ul. K§32??!5!!a 5.
2114 5 8

Ecchalfer-biiBO«Ista z prakty­
ką, korespondent polsko • nie- 

zriecki, absolwent ukaden ji ban- 
dlownj, priyjmio posadę :intych- 
miast. — Zgłoszenia pod „BilSK- 
sista11 przyjmuje Administrafeia 
„Nowej Re o r a i y 2243 2 2

Z d a ln y  buchalter p*6Lukujo j 0- 
sady. — Zgłoszenia pad rK. E. 

3 4 5 “ przyjmuje Administracja „No­
wej Reformy1*. 2244 2 2

resorowa z bud m i  i bez, 
'graf jeden bez resert w, brek na 
6 osób 3aoliwnych os'acb, da sp: ze- 
dania Kraków ul. Bernariyńska
-h 3. 2248 2 2

fcutynotr—siy nrząinik
drzewny z ItŚkuWnią praktyką 
biurową i fachową, samodzielny 
koresp*nłent polsko ni n a lec i’ 0- 
senwie a< psaadtie, pragn’e tacową 
zmienić. Refl*ktnje na oapowied lia
samodziału* stanswlsk*. Zg?ci3« nia
ped „ m ę y t ó i i  f 41 przyj­
muje Adain.stracja „Nowej Re­
formy1*. 2253 2 2

U s ? e A d :  n z ^ m w s
ekulardw i cwildłrów, wstawianie 
takieł i t.p . wykonuj* najstaranniej 
ta n u  i uybkc SL K l f 81 A T £, 
etw k  1 «»i Eaaoi -o Arak v ris, 
u_ karmelicka 15. 105S 13 13

l E S S A i l M a
G N IO T O W N IK I PATBW TdW ANfią

da w yrobów  p ie k a rsk ic h , ch em iczn y ch , cem en to w y ch , .e ram iczn y ch ,
p a s t , k itu  i t , p.j ta n io  z*> ak iadów  a a s ta r c iy i  *&J4 i  ó o

P IG iS , fcw<5;w, n l. L w o w sk a  48 . TeletT 475.

ROK ZAŁO ŻENIA 1917. r o k  z a ł o ż e n i a  1 0 1 7 . 

P R Z E B S 9 Ł B I O B S T W O
DLA OŚWIETLANIA ELEKT H f  GŁtff.SO 

- I  ?S Z 2 1 5 3 S fS 3 tia  SSŁY

C Z E S Ł A W  B A H B O R A
B a s k ó w ,  ^ l a c  #»A’-3E«*iE^dsA iviF->K SECł4‘  l .  i

pasaż Tertila — lelu.on 95 
podeimuje sie wszelkich urządzeń, w zjuryes elektrotechniki wcho­
dzących,- : prądu silnego, jakoteż sł: oogo, tak w m ie jscu , jakoteż 

i na prowincji. 6i&P 2 2
Skład wszelkich meterjałów' elektrycznych i techniczny eh. 
Własne warsztaty reperaeyjne mot*?ów i dynaao-mai-Zyn.

1451/23
2278

O g ł o s z e n i e .
M agistrat m iasta Bydgoszczy rozpisuje nimejseem 

konkurs na kierownika artystycznego (dyrek o.ra.) J catru
Miejskiego. ,, .

Kierownictwo jest do objęcia od począ u1 przysziegt 
sezonu, t. j. dnia l-go lub 15-go sierpuia 1922 r.

Od kandydatów wymaga si# kilkuletniej d-ziałalnosci 
artystycznej na pierwszoizędnych scenach polskich, jakr 
dyrektor lub I reżyser.

Pobory wedle umowy.
Szczegółowo zgłoszenia, poparte poleceniami, z dołą­

czeniem odgłosów prasy i a podaniem warunków, należj 
przesłać n 3jpóźnioj do auia 15 maja 1922 r. pod adresem.

Rfatfisłrit miasta ByŁgoszczy.

Kuchenka z pupą do p ieczen ia

,KLEJM@T“
F d t t i j e  f p i e c z e  d l a  5 o s ó b  u s z y ^ tU o  p r z y  ®“1- 
« V iszyn: 60-k—70'!;, za-iszczĄdzenla or»«iu, 

j ą d ż  g a z u ,  b ą d ź  u  ę g h ,  b ą d ź  to  a r z e w a .
■Frccs z kuchenkami dotycncissowych sysiemów 

o fos rnrcli oszctędnośeiowycb pakniskacli.
Klejnoiem w kuchni, klejsotem kuclurki jest iwana 

powszecbaia „pm  jacielem doma“ kcclisnka mark.

„ U C L E J M O T ^
a Sfery jest zararem k le jn .te*  oszr-ieduej gospodyni, 
młodego, świsiego ma'żeórtwa, ni-esikrjącego z braku 
m.ebri ań po kuwaderskn, a ur#izcie klejnotem rodzin, 
jadących na iwieie powietrz*.

Baczyć tedy należy na uwińoczaiory napis na ku­
chence, jako znak ochronny

K L E J N O T "5 5
p r a w e m  z a s t r z e ż o n y ,  — N a ś la d o w n ic t w o  s ą d o w n ie  ś c ig a n o .

Można żą d a ć  w większych handlach towarów żelaznych 
w całej Polsce lub wprost u ^
in iyu ie .'©  Ja n a  S to b ie ck ieg o  i S k i

w B ielsku  Cieszyńskient. 2221

ah& ucst D ro k u m i L* K , G órak /


